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Rok IV. -- N2 285. !:zwartek 28 Października 1915 r. o R fi A N N A R o D o WY. 
Załotyciel i wydawca .Jan 6rodek. 

PRENUMERATA w ŁODZI WYNOSI: Redakcja i Boministracja-Przejazd l-& 8, otwarte codz. od 9 
OGŁOSZENL\: 

RocznIe 12 Marek, półrocznie 6 Mr., kwartaInle 3 Marki 
mIesIęcznIe 1 Marka. 

Za odnoszenie do domów 20 f. mleslecznIe. ' 
Wychodzi ccdżiennle. po poł~dniu. 

. do 7 wiecz. w Niedziele i święta od 12 do B-tej. 
Redaktor przyjmuje interesantów w sprawach ra

dakcyjnycb od 10 do 2. 
.Rękopisów nadesłanych redakcja nie zwra.ca. - RękopiS? 

bez zastrzeżenia. honorarjum uważa. się za bezpła.tne. II 
Nadesłane na 3 stronicy wśród tekstu za WIersz tub jeg\l< 

miejsce 1 Mr.; r~klamy za tel,stem 40 fen.; zwyczajne 30 fen .. 
nekrolog)a 40 r.j Ogłoszenie małe 4 f. za wyraz 

Kaide ogłoszenie najmniej 40 r. 

~o:z::nor:z::adżenie ł".., '1 

dotyczące prawa polowania w Cesarsko· 
Niemieckiem Warszawskiem Jenerał~Guber

natorstwie. 

§ l. 

Istnie)ące przep:~y, dotyc zące prawa polowa
nIa P?zost~]ą .w. swoJeJ mocy, o ile ich nie znoszą 
.lub me zmIemaJą nastepujące rozporządzenia. 

§ 2. 

Każdy, kto chce polować musi posiadać kar
tę myś'iwską· 

_ . Osobom cywilnym może QYć wydana karta 
myshw~ka tylko_wtedy, jeżeI~ pośiadają legalne po
lw~lerue na bron. OdebranI'" pozwolenia na broń 
pO~1~g1 za sobą beZpośrednio utratę karty rriyś1iw
s!d~J. T~ko:,e uj)oważnia do używania tylko ta-· 
k!~l .brom }a~a w rozwoleniu na broń jest wy
'!;!zme wvmIemona. 

. K,lrty myśliwskie wydaje naczelnik powiatu, 
N ktorego, po.wiecie ma się polować, na przeciąg 
jednego rOKU 1 służy tylko na oznaczony w świa
dectwie rewir. 

Opłata za karty myśliwskie wynosi 20 nik, 
ttó~e. na~eży wnieś~ do kasy powiatowej. Karty 
:nys~r""skle mogą byc każdego czasu bez odszkodo
j\'ama odebrane. Pozwolenie na polowanie na 
przeciąg jednego dnia można' otrzymać za opłatą 
li mk. 

Niemieccy wojskowi jako też członkowie 
lładz niemieckich otrzymują na wniosek od na
zelnika pow.atu, w którego okręgu mają służbowe 

miejsce zamieszkania, karty myśliwskie ważne na 
~zas ich pobytu w Jenerał-Gubernatorstwie na ca
iy Okręg Jenerał-Gubernatorstwa za opłatą 3 mk. 

Opłata za świaeedwo na prawo polowania 
ważna na jeden dzień wynosi dla tych osób 
1),50 mk. . . 

Urzędnicy leśni zatrudnieni w zarządzie la
'óW rządowych i donacyjnych otrzymają na wnio
sek nadlęśnego od szefa zarządu bezpłatne karty 
'l1yśiiwskie na przeciąg czasu ich urzędowania w 
Cesarskim zarządzie leśnym. Karty. te uprawniają 
jerrynie do polowania w lasach rządowych i dona
cyjnych. 
~.. . Każdy polujący winien mleć przy sobie kar
te myśliwską. 

§ 3. 

Polowanie w dobrach rządowych i donacyj
nychokreśli regulamin Jenerał-Gubernatora. 

We wszystkich innych <)kręgach musi każdy 
'myśliwy, który nie posiada uprawnienia do polowa
nia· Illb nie dzierżawi takowego, oprócz świadectwa 
na prawo polowania i na broń, mieć przy sobię pi
śmienne pozwolenie uprawnionego do polowania 
(dzierżawcy polowania). Zwierzynę ubitą w tych 
okręgach należy oddać uprawnionemu do polo
~~ania. 

Jeżeli we własnych lub wspólnych okręgach 
polować nie motna, skutkiem tego, te uprawnio
nemu do polowania zostala odmówiona tarta my
śliwska lub pozwolenie na btoń, natenczas polowa
.lie VI tym okręgu zostaje wslrzymanem. W tym 
wypadku upoważniony jest naczelnik powiatu do 
udzielania pozwolenia na polowanie w tych rewi
rach osobom należącym do armji niemiecldej lub do 
. władz niemieckich. Należność. za ub1tą zwierzynę 
należy przesiać uprawnionemu d'l polowania (wla
ścicielowi polowania. dzierżawcy polowania, na
czelnikowi gminy) za pośrednictwem naczelnika po~ 
·wiatu. Każdy myśliwy, który na mocy tego po-
5tam>wienia polUje, winien mieć przy sobie pozwo
lenie naczelnika powiatu, które go do polowania u· 
piawnia. 

§ 4-. 

Czas ochro ny zwierzyny ustanawia Idę jak 
następuje: 

J. Samce jelenie 1 daniele. od 1 III ao 15 VII 
2. S .. mice jelenie i .daniele 

młode jelenie i daniele • 
B. Kozły • . • • • • • " 
4. Kozły, koileta • • • • 

1 II " 13 X 
1 II » 13 IV 
1 II • 31 X 
1 Il ~ 30 IX 5. Zające . '. . • . • " 

6. Koguty, głuszeze, cietrze
wie, jarz,lbki, bażanty • 1J l VI • 15 lX 

1. Kury głuszcze, cietrzewie 
jarząbki, bażanty . . 

8. Kuropatwy, przepiórki 
9. Dzikie kaczki • 

10. Słonki. • • • ••. 
H. . Kwiczoły. • • • • • 

• 1 III " 15 IX 
• I I " 15 VIII 
• 1 III " 30 VI 
" 16IV » 30 VI 

I I • 15 IX 

Na wymienioną wytej zwierzynę wolno po
lować o każdej porze roku. 
, Naczelnik administracji moze zmienić ustano
wIony w ustępie I czas ochrony. Zmiany należy 
ollłosić w Dzienniku Rozporządzeń 

§ 5. 

.leteli w okręgu myśliwskim stwierdzone są 
znaczne szkody wyrządzone przez zwierzynę, na
tenczas naczelnik pewiatu :ma prawo zarządzenia 
odpowiednich środków celem zmniejszenia zwierzo
stanu, mianowicie zarządzić polowania policyjne. 

Osoby przyjmujące udział w polowaniach po
licyjnych nie potrzebują karty myśliwskiej. 

§ 6. 
Naczelnik powiatu jest władzą policyjną dla 

myśHwstwa. 
. Cesarscy urzędnicy leśni oraz odkomandero

wa~u do )lOillocy dla ochrony leśneej i p910wania 
WOJskoWI l tandarmi są, jako urzędnicy policyjni do 
nadzoru nad polowaniem, uprawnieni i obowiązani 
'wymagać od każdego polującego okazanie karty 
myśliwskiej, a w danym razie i pozwolenia na po
lowanie i 'donIeść naczelnikowi powiatu o wszel
kich wykroczeniach przeciwko postanowieniom tych 
rozporządzeń. , , 

To samo prawo' przysługuje ka.żdemu nie-
mIeckiemu oficerowI. . 

§ 1. 
Osóby cyWilne, lrt6re przekracza przepisy po

wyźszych rozporządzeń karane będą' grzywną do 
10 000 mk; lub pozbawieniem wolności do 6 miesięcy 
~ięzienja lub aresztu. W razienlemoźnoś.:iściągnię
CIa grzywny następuje kara pozbawienia wolności. 
Przyczem grzywną W wysokości od l do 60 mk. 
odp~wiada karze jednodniowego pozbawienia wol
·noścl .. 

. . Na mocy po~rytszego rozporządzenia wymie-
mone .kary ustanawia ostatecznie naczelnik· powiatu. 

Warszawa, 25 Września 1915 r. 

Jenerał-Gubernator 

on Beseler. 

Ukraińcy ooobec bJojnv 
iS,rOUlY poisIliej. 

Z artykułu . d-ra Tad. Stan. Grabow~ 
ski ego pod powyższym tytułem, przytacza
my poniższe wywody: 

"Kiedy najWiększy z Ukraińców, .Mi
chał Dragomanow przyjmował na łożu 
śmierci w Bułgarji wyznanie protestanckie, 
aby go przypadkiem nierchowali "umy~ 
dO-prawosławni tJopi - może i nitświa
domie . w postępku tym przekazywał roda
kom testament swej myśli politycznej, ha
sło przyszłego separatyzmu narodowego 
Ukraillywobec Rosji. Sam zwolennik w 
swoim czasie idei federacji słowiańskiej 
poj berłem caróv:, podobnie jak i poprzed
nicy jego z "Bractwa cyry!o-metodejskie
go", Kulisz, Kostoniarow, a po czę~ci i 
Szewczenko, szybko wytrzeźwiał z roman~ 
tyczno-panslawistycznych marzeń. Pomo
gła mu do tego sama Rosja, prześladowa
niem otwierając oczy na bizantyńskie 
pierwiastki swego politycznego wstecznic~ 
twa: 

I poczyna się odtąd na wewnątrz i 
na zewnątrz, europeizowanie t. zw. kwe~ 
stji ukraińskiej •. Poprzez wszelkie trudno~ 
ści i pueszkody t!nviące zarówno w rusy~ 
fikatorskim systemie Rosji;" jak i w wy
czerpuJącej walce z polszczyzną w Galicji, 
zarówno w ciemnocie i dzikości chłopa 

, ruskiego, jak i w braku uświadomionej i 
. wykwalifikowane,i inteligencji, spra\va u~ 
kraińska staje się ruchem coraz bardziej 
żywiołowym, wyrasta w ciągu ostatniego 
ćwierćwiecza do' poziomu jednego z naj· 
poważniejszych zagadnień· politycznych 
AU;itro~Węgier i RDsji. Ile w tem tkwi za
sługi samego Dragomanowa, He nie
zmordowal1ej pracy i wytrwałości, ile ide
owego zmagania się jego następców, przy 
całej bezwzgl~dnośd metody ich walki, 
wie dobrze każdy Polak wschodniej Gaii· 
cji. Choćby najbardziej wrogo dla spra
wy ukraińskiej usposobiony przyznać mu
si, że Rusini okazali w ostatnich dziesiątd 

• kac h lat wielką sumę energji i odporności 
narodowej, wyjątkowa zr~cznością i zapoD 

: H 

I biegliwościąpolityczną, doprowadzając z 
pomocą nielicznych sił, i niestety niezaw
sze godnych środków, do rezultatów po~ 
kaźnych. 

I dziś wobec europejskiej zawieruchy 
wojennej,-nie powiem Ukraińcy sami, -
ale sprawa ukraińska jest czynnikiem bądź 
co bądź ważnym i głośnym. Wszy'5cy 
konstatujemy to na każdym kro1m, że o 
niej pisze się i mówi gdzieniegdzie wię~ 
cej, aniżeli o sprawie polskiej, a nawej 
belgijskiej. Dowodzi to niezawodnie wiel~ 
kiej ruchliwości i rzutkości samych Rusi
nów, którzy umieją "za sobą chodzić", 
wszędzie gdzie trzeba trafić, jednem sło~ 

. wem sprawę swą reklamować. Ale mylił
by się, ktoby rozgłos kwestji ttkraińskiej 
brał jeno na karb sprytnej reklamy sa
mych jej propagatorów. Poza nią tkwią 
w tej" sprawie silne korzenie środkowo
europejskiej równowagi politycznej, których 
przyszłe pędy, jako bardzo jeszcze nieja
sne i nieokreślone twory, służą politykom 
do wyprowadzania najrozmaitszych kombi
nacji politycznych na przyszłość. Wobec 
Europy przedstawiają dzisiaj Rusini, po 
odpadnięciu tego wszystkieuo, co w Gali
cji ~ahało się, czy też otwa~cie oświadczy
ło . SIę po stronie Rosji. nieIiczną wpraw
dZl~. ale zwartą i jednolitę grupę o orjen
tacJI wybitnie antyrosyjskiej. Wyzyskując 
s~cz~śli,!ą ok?liczność. że mają do czy
mema Jedynte z konstytucyjną Austrją, 
szanującą indywidualne prawa swych na~ 
r?dów,. ?rj~ntację swą oparli w całej roz
cI~głosc~ 1 bez żadnych zastrzeżeń na 
wlene w oręż niemiecki i daleko idacem 
nietyle austrofilstwie jak w germanofilstwie. 
P?łoże~ie ~ch zarówno wobec Rosj!, jak 

. NIemcow, jest bardzo proste, niczem nie~ 
skomplikowane, i w tern właśnie tkwi 
swoboda i szybkość ich ruchów, łatwość 
suk~esó.w. Dzięki temu swemu położeniu 
z NIemIec właśnie uczynili najsilniejszą 
placówkę dla swej sprawy. 

~~ięki temu, odróżnić możemy w 0-

be~neJ, b~!dz.o. szer?ko rozgałęzionej ak
kCJ! ukramsklej dWIe strony działania: po~ 
zytywną - ści.śle ukrail\ską, negatywną
antypol~ką. Plepvsza i:+)rmuje, Europę 
wyłąCZnIe o Ukraińcach i ich dążeniach 
na:ichętniej przemilczając zatarg z Polaka~ 
rnl, a losow Polski używając raczej jako 
argumentu agitacyjnego; ,druga stosunko
wo !'ardzo mało mówi ó Ukraińcach, na

.tomlast bardzo szeroko się rozwodzi o Po~ 
lakach, podając rzeczy prawdziwe i zmy
ślone, zawsze .zależnie od potrzeby. ~ 

Co do pIerwszej strony działalności 
Rnsi.nów, nic nie pozostaje nam nic inne
go, Jak z całym uznaniem podn;eść ich 
zdecydowane stanowisko, ich gorliwość w 
pracy, ich rzutkość, i zapobiegliwość, ich 
niezłomną wreszcie wiarę w momentach 
najkrytyczniejszych. wśród pjętrzących się 
wprost trudności i przeszkód. Jak się 
przedstawia dotychczasowa akcja ich "le
gjonu", czy też ochotniczych drużyn, t. zw. 
siczowych, nie umiemy wyczerpująco odpo
wiedzieĆ. Bliższych informacji znikąd o 
nich wydostać nie można, ani co do licz
by, ani co do szczegółów ich operacH wo-
jennycb. ' 

Bardzie widoczne są .owoce zabiegów 
ukrail'lskicb na polu. publicystyki, dzienni
karstwa, oraz polityki· zagranicznej. Fak
tem jest, że Rusini mieli od pierwszej 
chwili i mają do dzisiaj we wszystkich 
państwach europejskich przedstawicieli i 
emisariUSZÓW swojej sprawy. nie wyjmując 
takich państw, jak Skandynawia, Rumunja 
Bułgarj~; a n.awet 'l:'urcja i Grecja. We 
wszyst~l~h n~emal Językach europejskich 
rozrZUCIli tySIączne broszl!ry, głosząc ideę 
stworzenia niezawisłej Ukrainy pod rząda~ 
mi Habsburgów; jako państwa buforowego 

* .. $m+ 

pomięd.zy Austrją i Rumunją, a Rosją na 
P?łudmowym w~chodzie, podobnie jakby 

. mem była na połnocnym wschodzie Pot
ska pomiędzy odnośnemi państwami. W 
innych broszurach wykazują znowuż Rusi
ni, czem była właściwie opieka rosyjska 
nad nimi i jaką była jej gospodarka na 
Ukrainie, jaką propaganda caryzmu w Ga
licji etc., popierając wywody te dokumen
tami,. cyfrową statystyką, mapami przyszłej 
Ukramy etc. Zdołali też wzbudzić istotne 
zainteresowanie w opinji europejskiej spra
wą ukrah'is1'ą, O której zabierały głos i wy
bitne osobistości zagraniczne ze świata po
litycznego i naukowego. 

W monarchji samej, mimo, że pozba
wieni byli prawie przez rok wszelkich śro
dowisk dotycbczasowego żydi~ narodowo~ 
politycznego i kulturalnego, zdołali stwo...
rzyć i utrzymać w Wiedniu szereg tygo
dników i dwutygodników w rodzinnym ję
zyku, {.Diło",·" Wisinyk sojuza wyzwole· 
niaUkrainy· i "Swoboda") i niemi&.."tim 
("Ukrainisches Korrespondenzblatt" i U· 
krainische Nachrichten") w Berlinie "Zai 
"Nachrichten des Ukr. Pressbiiros"y któn 
w sposób istotnie wzorowy informują ogól 
ruski i obcy o wszelkich przejawach dzi
siejszego życia narodowego Rusinów, oraz 
o rozwoju ich akcji politycznej". 

Kronika politvczna. 
Z Rosji .. 

SZTOKHOLM, 25 października.- Jak 
donosi "N owoje Wremia", minister spraw 
wewnętrznych wydał rozporządzenie, aby 
wszyscy młodzi ludzie, którzy naleźą do 
poboru wojskowego od 1914 roku do 1917 
a pochodzą z miejscowości, zajętych przez' 
nieprzyjaciela, stawili się na właściwe miej
sca i zameldowali się do służby wojsliOwej" 

Oskarżenie adminisł:rącjii 
moskiewskiej .. 

SZTOKHOLM,24 października.-Cała 
administracja moskiewska ma być sta
wiona przed sąd, między oskarżonymi 
znajduje się były komendant Moskwy, 
Adrjanow i obaj jego pomocnicy. Oskar
żenie nastąpiło na zasadzie rewizji sena
tora Krils,geunikown, który wykazał bar .. 
dzo obCiążający Hlaterj ał. Przedewszyst.. 
kiem administracja oskarżona jest o po
pieranie słynllego pogromu. Podltbno mi· 
nister spraw wen nętrznych jest zdani/}, 
ż~ należało u.źyĆ Rurowych środków prze 
C1W zaburzenIOm, aby zapobiedz na przy
szłość podobnym wypadkom. 

WybDry do Rady paillsi:wa .. 
SZTOKHOLM, 25 października. -

Wybory do Rady ptfństwa są już prawie 
u~ończone j wskazują one na straty pra .. 
wlcy, człunkowie której w poprzedniej seaji 
liczyli 83 członków a obecnie tylko 56. 

Liczba członków lewicy Z 12 pod· 
niosła się do 22, a grupa centrum z 61 
na 63. - Także liczba bezparŁvjnvch si<i 
zwiększyła. - ~ 

Wprawdzie na stanowigko Rady pań. 
"twa nie wpływają decyduj8.co wybory 
poniewa* połowa członków jest nomino~ 
wanych, jed nak przebieg ostatnich wvbo .. 
rów wskaZUje na nastrój bandlowych j 
prMemysło wych sfer rosyjskich. 

U: hodżcy wijSaicają do ~ygi. 
Według zapewnień pism rosyjllkif!h II dnia 

17. października nowo stylu, wraca bardzo 
dużo u2hodźców. którzy opuścili swego cza
su Rygę, do swoich domów. Liczba mie
szkańców Rygi podnioflh Aię ponownie do 
800 tysięcy. (WAT.). 



2. 

'\tak Zepełina na Mińsk. 
SZTOKHOLM 26 października. -

O ~statl:1im BJ.pąd;ie Zepelina na Mińsk w 
,d. Hl pażdziemika dowiadujemy się nas~ę: 
'pających szczegółów: Około ~odz. trzeCie] 
w noc}' iudność obudziła 13H:~ od huku z 
wvbuch\ bomby. Zepelin przybył od po
łudniowego zacbodu, przeleciał nizko nad 
:stacją kolejową Aleksandrowskiem i zrzu
; cił na nią 'itiele mniejszych i większych 
bomb. O trzeciej przeleciał Zepelin nad 
miastem, na które jednak bomb nie rzucał, 
tylko oświetlał projektorem ka3dy dom. 
Zepslin ledał nad miastem bardzo nizko. 

Studenci rO!iyjscy obejmują 
iiii!"~cę raibC\ill1iikÓWm 

, Pisma rOilyjskie donoszą, że słynny pro
fesor mvs!.;.iewskiej szkoły hundlowej, J. Gold
stelo, zorg:wiziJwd pośród swoich ucznió"'t' 
grupy robotni!);;e, które stawiają się do dys
pozyoji wielkich firm i Z'l elir,mnem wyulI

! grodzeniem speł!!iają pracę zwy~łyc.h robot~ 
!lIików. Główną i,omoc1ł są stu'wnCl w wy
ładowywaniu dnawa, zastępuj}!Il,~go podelilas 
'kryzysu . opało Wf go w zut:1eznej mierze wę· 
giel. Za przy kładem nczniów szkoły handlo· 
wej poszli studenci iunych wyisl!j'cll zakła-

. dów naukflwy'·h. (WAT.). 
; ~enerał (j'Amade W' Moskwie. 
, Pisma ro!!yjśtie donoszą, ża generał 
franclIlski d' AWllde przybył w połowie paź· 
dziernika na czele misji wojs:'owej franeu
skiej przez Kijów do Petersburg8, 8 stam-

. tąd wyjech!1ł dnia 15 puździernika do Mo
skwy, Przed opuezczt'niemPetersburga ge· 
nerd zwiedzał la~aret miej "ki i warsztaty 

I dla eciemmiałych żołnierzy. Generał fran
cuski zabawił, według z811ewuień pism frlłli~ 
cuskicb, w RJsji kilka dui, a zateUl nie zd,~
żyJ j9szcze przybyć do Grecji i udać sifJ do 
NiQ--l1. -

Odpowiedź Grecji na notę 
czwórporozumienia .. 

BUDAPESZT, 25 października. - W 
odpowiedzi sv.ej na notę czwórporozu
m;enia rząd grecki przedewszystkiem Wj~ 
raża utolewttnie, że Anglicy i sprzymie
r7.eńcy nie chcą zrozumieć' położenia 
Q ecji.-Z:daoiem Grecji po ofiarach. jakie 
poniosła w czasie obydwóch wojimhałkań
akich, jest powetować straty na drodzo::' 
pokojowej. Dwa ubiegłe lata nie przy~ 
niosły Grecji lliezbędnego poprawienia się 
stosunków, dlatego rząd grecki zmuszony 
jest strzedz pokoju i nie dopuścićdo 
ewentualnej zmiany stosunków. 

Z Grecji .. 
SOFJA, 25 października. - Bawiąca 

tu delegacja grecka prowadzi pertraktącje 
z rządem bułgarskim o zakupno większej 
ilaści produktów żywnosciowych. 

, Deh'gacja składa się Z trzech człon-
ków, z których jeden należy do skladu 
miuisterjum spraw zewnętrznych. 

Serbja grozi zawarciem 
pokoju .. 

Gazeta rumuńska .. Zina& otrzymała 
z 80fji wiadotllvść, że Serbja oświadeżył~ 
wobec dyplomatycznych przedstawicielI 
czwórporozumienia, iż byłaby gotową do 
Z!lW'lfCia z Austrją osobnego pok"ju, gdyby 
w"jska francusko-angiel::!ide nie przyszły 
jej z pomo.::ą. W Serbji panuje przeko
nanie, IZ małe państwo bałkańskie nie 
może równoczt:śnie w~dczyć na kilku fron
tach bOjOW)lh i rrzeciwko kilku wrogom 
zewnętrznym. Ze strony wojskowych kół 
serbskich podkreśLno ze szczególnym l1a~ 
ciskiem mianowicie to, że obecne ci~żkie 
poło7.enie Serbii. spGwodowane zostało nie~ 
fortunnem wystąlliedem dyplomacji czwór
porozulBlenia. Wobec tego jest wprost 
obowiązkhm cz'>\órporozumienia, żeby nie 
Iwst .. Wlć Serbji bez pomocy wojennej. 

§zu"ód rumuński domaga się 
interwencji! 

~Dai1y Telegraph" dOWiaduje s:ę z 
'Bukaresztu, że pisma opo2y('yjne zagra
i!lją },:rólowi rozruchami ludu, w celu wy
wołania pre1'ji na. rząd, aby wystąpił w 
Dbrouie Serbji. (Wat.) 

'Wai~i 'W macedonji .. 
BEnLIN, 26 października. - "BerI. 

fageb!." podaje za dziennikiem" Times" 
wiadomość z Aten, że w piątek wieczorem 
zostały pod Strumicą wojska se rbskie i 
francuskie odparte i że je Bułgarzy ści. 
gają· 

BERLIN, 26 października. - Według 
różnych dzienników tutejszych, nadeszły 
do Londynu wiadomości. że bombardowa
nie Dadeagaczu j Porto Lagos odbywa się 
w dalszym ciągu. Wczoraj rozpoczęło się 
w D lde~lgaczu wysadzanie na ląd wojska. 
łtIia~ta bronią 'Purcy. Połączenie kolejowe 
pomiędzy Salonikami a Adr!anonolem prze
rwane. 

GAZETA ŁODZKA. 

Książę czarnogórski Daniło 
w sztabie francuskim. 

"Matin" donosi. że do francuskiego 
sztabu generalissimusa Joffrego przydzie
lony został naj starszy syn króla czarno
górskiego, k-iążę D:lniło. Dotychczas od
bvwHł on kUl'ticję kilkomiesięczną na Kap 
~iartlll i wypoczywał po d wunastomiesię-
cznych znojaCh wojennych.. . 

., stanowisko Włoch. 
PARYŻ, 25 października. - Paryski 

korel;potldeut m~djobńskiego "Bacolo", po~ . 
wróciwszy Z podróży do Rzymu. oświad
czył W ePetit Parisien", że Włochy by· 
łyby się przyłączyły do wylądowania wojsk 
w Salonikach. gdyby nie przygotowywały 
od mIesięcy ofenzywy na froucje północ
Bym, której się opinja domagała. Ofen= 
zywa ta stanowi ulgę dla Serbji, ponieważ 
austriacy wysyłać muszą wojska na front 
wf(pki. Jeż€H wylądowanie wojsk w Sa
lonikach nie przyniesie pożądanego rezul
tatu, nie iest jeszcze wszystko stracona. 
Włochy nie pozwolą na marss8ustrjaków 
w kierunku góry Łowczen, panującej nad 
Cattaro i, nie będą u'ezczynnie patrzały na 
upadl'k nadzieji Włueh nad Adrią. " 
Szczegtły bombardowania 

Wenecji. 
BERLIN. 27 paźdzhmłika. "BerI. Ta- . 

geblllLt" i "Lokalanzeiger" donoszą jeszcze 
o bomb'.rdowliniu Weneeji, że jedna bom ba 
przebiła daeh koś.~ioł8,W którym znany 
obran Tiepola :wfltał uszkodzony. Inna bom
ba padł~ na phe św. Marks, nie wyrgądz:;~ 
jąc szkody. Pięć inyi:h bomb pl1dło na ka
Bały i inne dzidniee miasta. Drugi atak 
lot'lików, który nastąpił uuajntn rano, wy-
rządził większe SZkfldy. . 

Książę Hohenłohe .. 
KOBURG; 25 p:!źc!ziemika.-Bawiąey 

tu chwilowo książę Hohenlohe, który w za~ 
's'tępstwie W Kon:>tafitynopolu spr .. wQwał 
obowiązki posta, został t'elegr;;ficznie we~ 
wan}' do Berlina. . 

Wsh"zymanie wysyłania 'pa .. 
kietów poczł:owych do Sta .. 

'nów Z'ednoczonych .. 
BERLIN, 25 paźdzlernika,-Przyjmo

wanie do Stanów Zlednorzonycb pakietów 
pocztowych zostalo, aż do dalszego rożpo
rządzeni:>, wstrzym~ne., Wysłane w osta
tnit>h czasach posyłki zwrócvno z powro
tem wysyłającym. 

U-łodzie ., Śródziemnem 
morzu. 

PARYZ, 26 paździE'rnika. - ,Matin" 
dowh.duje sę z Salonik: Włoski parowiec 
pocztowy "Seilla", został zatópiony Vi 
morzu Egiejskiem przez torpedowce. 

Romans księcia Leopo'da 
Koburskiego. 

O zamachu na księoia Leopolda Kobur
skiego dODOSZ" Jl Wiednia 24 b. m.: 

..Dziś po południu dokonano lamachu 
w mi€Bzkaniu śpiewaczki koncertowej, He
leny Rybiekiej, przy ulią Marokań~kiej. 

Do koła znlljomyl.lh· śpiewaczki należał 
juś od dłnżs~ego czasu. syn księcia !i\lipa 
Koburg-Gotha i księżai"lIki belgijskiej L[J~ 
dwiki, książę Leopold Koburski. Ksii}żę od
wiedzał często· swoją przyjaciółkę' w jej 
mieszkaniu. I W niedzielę po południn przy
był do niej, i tu się rozegrał straszny dra
m'lt. Helena Rybich oblah twar?; ksifJcia 
Kwasem si arczanym, a sama wystrzałem w. 
pierś po~bawjła. się życia. 

Ryb'cka byla córką zmarłego niedawno 
radcy rządowego dyrekcji policji wiedeń. 
skiej. UWllzanCl ją jako ntalentowaną spie
waczkę lrollcertową,. Łączyła ją II ksi~ciem 
ki1koletnili przyjaźń i książę c~ęsto u niej 
gościł. W ost,.tllich czasach stosunek ten 
ochłódł, hiąŻę chciał go zerwać i z tego po
wodu wynikały między nimi zaturgi. 

W niedllielę rano Rybich posłała do 
księcia list, zapraszająo go do siebie na go
dzinę 5 po południu, W celn usunięcia wza· 
jemnyoh nieporozumień, ewentualnie przy ja-

. cielskiego rozstania się. 
Książę przyjechał W mundnrse rotmi

strza bUllarÓw. Rybicka była sama w mie· 
szkaniu, kuclwrkę i służącą 'Vysłała pned
tem Z dumu. Wieczorem o godz. 6-ej mie
sllkańcy domu usłyszeli krzyk i ujrzeli księ~ 
cia wybiegającego po śchodach i lIIll.słania
hcego lewą ręką oczy. Z okrzykism: Boże, 
Boże, ja llś;epłem. wsiadł do czekającej· na 
niego dorożki i kazał się wi.r.:r6ć do sana .. 
torjum. Tam zrobiono ruu operację i wyjfJ
to prawe oko. Jest obawa, że j lewe oko . 
b~dzie stracone. 

P: zy rewizji mieszkania znaleziano śpie
waczkę lł. przestrzelona, piersią w llozyaji 
siedzącej na krześle. Policja ubrała jej ko~ 
rel'!pondenoj~ z księciem, a tckże fotograf je, 
na których razem byli zdję~i. 

Zawiadomiono króla Ferdynanda buł .. 
garakiego, który jest Btf,)'jem k,,;i~cia. 

Rosja zamów~ła znowu.a: mił
jony butów w AmorJce. 

BERT/IN 27 pźlździernika (W A. T). Pisma 
rosyjskie do~oszą, że rząd_rosyjski Z,aw~r~ 
z fabrykantami północno- ameryI;ansklml 
umowe () dQstaw~ 3-eh miJjónów butów dla 
wojBk~. Główne zamówienia otrzzmały fir
my E. F. Taylor i Co. w Brockton, L. F. 
Whit3 i Co. w Bridgewater i J. .M. Her
mann i Spółka w Millia. Dosta;va. musi być 
uskuteczniona w ciąq;n trzech mieSIęcy. 

Obwieszczenie. 
Wypłaty na poczet ściągniętych Sll!~m(ÓID 

wojennych na spisy WyRazowe w wrzesnm w~· 
stawione uiszcziIlle będą w s o b o t ę dma 
30. t. m: w lokalacb nnędow!,Jcb w!,Jdzimu go
spodarczego . (RreisruirfscłmItsausschl1ss) przy 
ulicy Benedykta nr. 2. pomiędzy godziną. 8 
- 12 prredpoł. li g. 3 - fi .p~: Oproa 
spisn wykazowego trzebff przymesc z sobą 
Iegitym/jcje, z której toiSaffiOŚĆosobg przeą
stawiającej spis wpkazowy,z oso~ą?d kto: 
rej surowce odebrane zostały, wgmkac mUS1-
niemiecki paszport wystarcza. Wgpłata !1~
stąpj w czeku wystawionym na futejszą bIJę 
Banku Wschodniego dla Handlu i Przemysłu 
w l?oznanil1. Przyięcie wypłat!) nie zawiera w 
sobie zrzeczeniiI . się dalszych preteusji Ze stro· 

. uy upowainion~go do odbioru. 
Łedź, dnia 28 października 1915 r •• 

Cesarsko Niem ecki Prezydent PoliCJi 
. v. Oppen. 

Obwieszczenie,. 
w Al\!lksalJUrowie panuje tyfuJI pla

misty. ' 
Dla za9patnenia chorych i npobieg

. nięciu dalszego rozszerzenia chor{)by wsb· 
,zane. kroki. pcczyuhmo. . 

Rozporządzam,eo następllj-e: 
.... Miejsc'Ow(1ŚĆ ta dla pubHc~mego ru

chu lLmlnl'ęta zostaje. Mie!!zbń~ 
cum Zfltt'In zakazane jes1 misjjco
wość tę opuście. 

2. W,j!elkie obcowanie z chorymi, mia
now'ide dotykanie ich jest niebez· 
pieczne i dlatego iiftkazane. 

3. Przez ulice. prowadząee przez tę 
miejscowość, wolno tylko przt'je2-
dż,ć bez przystanku. 

4. Odprawiania nauki szkoln0j oraz 
naboźeństw zakazuję. 

5. Odbywania targów zakazuję. 
6. Nleruchomości, w których panuje 

tyfus plamisty lub w których znaj
dują się o tj fus podejrzane osoby
oznaczone zostały. 

7. Nakazvm osób wojskowych i żan
darmów, upoważnionych do utrzy. 
mania porządku i do nadzoru ruchu 
miejscowego bez. wahania zadość 
uczynić należy. 

8. Przekroczenia karą pienięzn!l lub 
więzieniem karać będę. 

Łódź, dnia 2', j.:aździernika 1915 r. 
Cesslsko-Niemiac.!ti Prezydent Policji 

V. OP PEN. 

List gończy. 
W nocy z dnia 23 września 1915 r. 

uciekł z więzienia w Brzezinach więzień 
karny 

Anłoni Deziński t Ko·uszek. 
Rysopis: lat 18, twarz okrągła peł

na, włosy blond, oczy niebieskie, figura 
mała prżysadzista, znak na brodzie. 

W razie pojawienia się, należy De~ 
zlńskiego przytrzymać i odstawić do naj. bliższej 1:andarmerji. 

ZWracam jeszcze uwagę na to, iż 
ktokolwiek osohę skazaną na karęwię .. 
Zlenną ukrywa, albo w ukryciu jej jest 
pomocnym. podług § 168 ross. kodel~su 
karnego więzieniem aż do 5-ciu' lat zo~ 
stanie ukarany. 

ł".ódź, d. 26 października 1915 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prokurator 

M a ciasze k. 

Obwieszczenie. 
. Niniejszym wzywa się OSQby które 
dotychczas podatku od psów nie uiszczyły; 
aby najpóźniej do .3=go Listopada r. b. 
wpłaciły do Glównej Kasy Miejskiej przy
należny podatek, w przeciwnym bądź ra
zie takowy zostanie, ściągnięty w drodze 
przymusowej. . 

Również zwraca się u wagę na to, iż 
zwlekający z uiszczeniem podatku naraża
ją się na karę od 50-1500 MarEk, a w ra~ 
zie niemoiebności ściągniędakary na a~ 
reszt do 6-ciu tygodni, (według § 4 rozpo
rządzenia dotyczącego pobierania podatku 
od psów). 
Łódź, dnia 26-go paidziernika 

Magistrat. 
w. z.' 

E. Leonhar<rL-

1915 r. 

Nr. 285. 

Obwieszczenie .. 
Przypadające w piątek .d. 29~~o b. ~ 

o godzinie 5-ej po połudplU .posledzemtl 
Rady Miejskiej nie odbędzle SIę· 

~ódź, d. 27~go października 1915 r. 
Zastępca prezesa Rady Miejskiej. 

~ •. l(oźmiński. 

RaJendarzgk .. 
DZIŚ: Szym. i Tad. 
JUTRO: t :Narcyza B. 

W scllód słońca o godz. 6 m. 49. 
Zachód • .. '.. 4. Ba 

Dziś o g. I po potnd. stan barometru 752 Na jutro spodziewana pogoda. 
TEATR POLSKI. Dziś .. Na zawsze". 
SALA KONCERTOWA Dziś III. Wiei ki (Abonamentowy) Koncert Symfoniczny. 
WYPOŻYCZALNIE ~ow ... Wiedza'" oi warte codziennie od g. 5-8. w niedziele i śwI~ 

ta od g. 10--1. 
l. bibloteka ul. Piotrkowska 103. 
II. bibloteka ul. Targowa. 59. 
WYPOŻYCZALNIE Tow. Krzewi Ohi. 

ty otwarte s~ w tkod!} od golb. ~ •. w nie 
dziel~ i świlitaod l-ej-l-ej. 

HrUBik~ miejuowa i sasle~lla. 
Z Magisł ... ałUa 

(x) . Posiedzenie Rady miejskie.ł. kM 
re miało się odbyć w piątek d. 29 b. Ił 
zostało odroczonem. 

Odroc&onem również zostało posie 
dzenie magistratu wspólnie z delegacji. 
tinansow& wyznaczone na dzień dzisiejszl 
ZaleJegacjl zaprowjantowania miasta.. 

(h) Delegacja zaprowjantowania mis 
stapróczśledzi, otrzymała również i kOł. 
serwy mięsne . 

z kaatoró. wymiany pieBiędzy .. 
(h) W kantorach~ wymiany pieniędzJ 

z powodu płacenia po większej części ~ 
różnych instytucjach monetą niemiecką 
znaó ożywienie. 

Kantory wymjeu,iają marki po 63 k.. ~ 
Zkomiteiu bezdomnych. 

(o) W komitecie pomocy bezdom 
nym wylosowano przedmioty ofiarowsD1 
na korzyść komitetu. Posiadacze bUetei 
20 kop. mogą się zgłaszać po odbiór wy 
granych plzedmiotów codziennie od 1 d; 
6 miecz., a w soboty i niedziele od 10 c:t 
12 w południe, w lokalu komitetu prZ{ 
ul. Dzielnej 2. . 

Z kamery dezynfekcyjnej" 
(a) W miesiącu uhiegłym miejska 

Kamera dezynfekcyjna z dezynfekowałł 
272 lokalów, a mianowicie: po tyfusie 141 
po plamistym tyfusie 6, po szkarlatynił 
64, po dysenterji 51, po ospie 7, pohło 
nicy7. razem 19.170 kuh. metrów ohję 
tości. Oprócz tego zdezynfekowane 
4366 ubrań i przedmiotów, wagi 10.721 
funtów. 

Iłowe Sio .. 
(o) Nowe Stowarżyszenie wzajem 

nej pomocy głuchoniemych m. Łada 
uzyskało od władz zalegalizowanie u 
stawy. 

. Ze szk~ły dla głuchoniemych" 
(o) ZarZąd szkoły dla głuchonie 

mych przy ulicy Zielonej nr. 23 posta 
nowił dzieci, uczęszczające do szkoly 
zaopatrzyć w ciepłą odzież na zimę. 

Jeńcy rosyjscy • l\łiemczech 
(1) W obozie dla jeńców w Szten 

dale znajduj!l sil} następujący jeńcy z Ło 
dzi i okoli.y! 

N. Bornsztejnt Franciszkańska 17; H 
Salome, Młynarska 13j P. Baron, z Rawy. 

W obozie dla jeńców w Kuirlinburgu 
S. Gefangsbot, Rybna 11; S. Baum Lut~ 
mierska 15~ 

Konfiskata' tytoniu allsłryjackiegó. 
Pod Piotrkowem w Kamocinie Ża.ll 

darmerja austryjacka skonfiskowała kiltu, 
skrzyń tytoniu. . 

Tytoń ten niejaki Koplowicz usiłowllł 
przewiesć do Łodzi. 

Przeniesienie firm,._ 
(r) Znany w nasze m mIeście maga. 

gazyn instrumentów i przyborów muzycz. 
nych włącznie strun włt)skich oraz nut G. 
Tcsznera. został ., rzeniesiony do nowega 
lokalu przy ul. Piotrkowskiej por! nr. 3~ 
przycr.em zostar odpowiednio rozszerzony 
i zaopatrzony w nowcści muzyczllB. 

:ił: koopel"atywy "Wiosna-. 
(a) Na ostatniem posie.dzeniu zarzą 

du kooperatywy spożywczej " Wiosna4 

przy ul. G.ube~natorskiej .pod nr. 36. do
konano SpISU Inwentarza 1 obrachunku zy
sków. Od dnia 14 grudn!a 1914 roku do 
dnia 9 października 1915 roku czysty zysk 
wyniósł 1088 rb. 73 kop. , 

Przeciętny o~rót miesięczny wynosi 
około 2,000 rb. Suma bilansu wynios!a 
:..620 rb. 81 kop., w tern w kasie a90 rb •• 
93 kop., ruchomości 469 rb. 78 kop. i to~ 
w:rry w sklepie 1760 Ib. 10 kop. 
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Na o.gólne żądanie Sz.Publiczności 3 d . w sobotę 30, w niedzielę 31 paź. W ~'e I l ~I 
będZIe demonstrowany jeszcze przez n I dziernika i w poniedziałek 1 listopada - S"~UI1!ft f" c~raz ~lnama~~gr~il~zny 

• U~zjały 62 członków wynoszą 5~6 rb. 
a Ka}J1tał rezerwowy odliczono 31 rb. 

lnteresy sklepu poprawiły się dopiero 
d cza~u powierzenia sklepu obecnemu za
z~dzającemu p. Władysławowi Stokow
k1emu. 
iałendarz 'Cow. Krzewienia Oświaty 

na rok 1916. 
. Prace redakcyjne przy wydawni-

tWle Kalendarz~ Tow. Krzewienia Oświaty 
Bo rok 1916 są Jnż na ukończeniu. 

WszelkIe inform·acje do zamieszczenia 
I Kalendarz~, {)gł_o8ze~ia i zapisy do płat
ego sli.o:-owldza fum 1 zakładów przemy
lowych ł handlowych, r·rzyjmowane są tyl
O do. soboty dnia· 6 go listopada r. b. 
"łączme. 
. Dla. wygódy zainteresowanyoh, red ak
la Kalendarza (nI. Piotrkowska Nr. 84 w 
)kalu Stow ... Lokator") od wtorku d. 2 do 
ob ot Y dnia 6 listopada r. b. otwarta jes t 
odzienllie od godziny 3 d04 po południu. 

Ze stow. "Harfa". 
(o) Poczytnosć bibljoteki przy sto

(ll.rzyszeniu "KIIf ~ "wzrosb. do wymiany 
.00 książek eodziennie. .. 
.~-:!rbaciaroia priy Stow. otwarta jest 
4becmB od godz. 8 do 10 wiecz. 

WyklDłejeBie się tramwaju, 

(h) Wczoraj wieczorem o godzinie 
I·ej na ul. Zgierskiej około nr. 79 tram· 
v.:ljzgierskiej wykoleił się. 

Z tego pow. du wynikła panika mię
(zy I?asazerami, 2 kobiety Bornsztejnowa 
Zehgmanowazemdlały. 

Przerwakomunikacj z tego powodu 
iwała pól godziny. . . . 

Odebrany hap. 
(h) Funkcjonarjusze poLeli ił rewio 

11 zatr~ymali na s.zosle Brzezińskiej furę 
towarem galanteryjnem. . 

Towar ten. skradziono kupcowi A. 
turlickIemu (Franciszkańska 70). 

Niewierny sługa. 

(el) Woźnica Tow. akc. fabryki ma
,uhktury bawełnIanej I. K Pozl1allskiego 
laBował skraść 114 arsz) nów towaru, .lO

tal .jednakże ujęty na gOTlłcym uczynku 
odd"ny pod sąd.] . 

ZnaCzna kradzież n3 10JOO J rb. 
(h) D7iś O gódzinie 8 i pół rano ku

łtecz POddębic niejaki Mojźesz . Walecki 
echał tramwajem z AleksaIidrowa do Lo
bi, mając ze sobą walizk~. w której znaj~ 
łowahi się biżuterja wartości 10000 rb. 

. Walizka ta umieszczoną została pod 
awkę· 

Obok Waleckiego siedział jakiś nie
.J1ajomy muw średnim wieku osobnik, 
ozmawiając z nim o biźuterji, zaznaczając, 
'Ź i on handluje złotemi i srebrnemi rzeczaa 

.ni. 
Walecki był o tyle naiwny i nieostro

tny, że wyspowiadał się przed nieznajo
llym, iż on właśnie wiezie biżuterję na 
~przedaż. 

Nieznajomy zaofiarował. muswoje u
sługi, przyczein wymienił kiIkaadresów 
iubiIe;ów, gdzie można nabyć i gdzie mo
tna spieniężyć takowe. 

. Po drugiej stronie W. siedział wido-
czniewspólnik nieznajomego i, wysłucha
wszy bacznie rozmowy, prnwadzonej przez 
W., i, uśpiwszy czujność Waleckiego,nie
postrzeżen ie ściągnął walizkę i ulotnił się 
na następnej stacji. 

Osobl1ik zaś, rozmawiający z W., wy
siadł jaknajspokojniej w Żubardzu. 

Gdy o 9-tej nino Walicki przybył do 
Łodzi i chciał zabrać walizke ku wielkie
mIl swemu przerażeniu 'lauwaźył brak: ta
kowej. . 

. . Poszkodowany natychmiast zawiado
:mił postęrun,kowego policjanta. 

Policja wraz z poszkodowanym udała 
się do ŻUbardza., lecz nikogo nie zdołano 
bjąĆ. 
l 

Zamach samobójczy. 
(a) Przy ul, Spaterowej 39 w celu· 

samobójczym wypiła kwasu karbolowego 
125 letnia służąca Marja. Karasiń.eka. 
- POgotliWie ratunkowe odwiozło Ją w 
.ciężkim stanie do szpitala ŚW. Aleksan
ir~. 

E USA YS USA ~ała KOu[ertowa Dzielna 18. 
W EW 
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początek UJ sobotę o godz. 4 p.p. tl W l1iedI 
i ponied. o godz. 2 p. p. 

(eng od 20 do 60 kop. Uczniowie \ dzieci 
płacą połowę· 

Fig 5' 'ii&& 7" WA4 $ 

Z Saii sądowej. 
. Cesarsko-niemiecki sąd Okręgu wy roz-. 

wazał w dniu wczorajszym pod przewoJni~ 
ctwem D-ra Hessla następujące sprawy. 

€) kradzież: paru kamaszy .. 
W pierwszej sprawie na hwie oskar

żonych zasiadł 22 letni mieszk!lniec Zgierza, 
właściciel z'lkhldu fryzjerskiego przy ul. 
Emilji 44, Kazimierz Wilamowski. 

Akt oskarżenia zarzuca mu, Uw dniu 
18 lipca r; b. wBżedł on Wraz z jakąś ko .. 
bietą do skl"pu. li obuwiem Zukina Mordchejma 
przy ulicy Główrlej 67, gdzie wówczas znaj
dowała się córka M. Daniela 12 l., skradł 
parę karnaS7y wartości 7 rb. co przewidzia
ne jest § 581 kod. brno rosyjskiego. Na są
dzie \Vilanowski. zeznał, iż do sklepu au 
wszedł sarn, kobieta zaś weszła po, upływie 
10 minut. 

Do sprawy zawezwano 'jako świadków 
właściciela sklepu, oraz jego córkę. Zeznali 
oni ! od przy~ięgą. Daniela M. zeznalll, i~ 
oskarżony wszt>dł wraz z kobietą, która ka
zała podać dia niego parę kamaszy. Kama
sze te okazały się za duże i wtedy, Ollll 

dała .inną parę. Oskarżony polecił kobiecip, 
by udała slę na rynek, ta ostatnia włożyw' 
szy kamas7e do kosza ulotniła się. Gdy ODa 

podała oskurżone mu drugą parę, pierwszej 
pary już nie było. 

" . POsłała ona przeto po matkę swą, by 
ta przY3iła q,o sklepu i zawołano policję. 
Daniela dodała, iż ~dy była wraz Z matkIl 
w policji kryminalnej oskarżony gróził jej 

. ze słowami: ".r>amięt3jcie, a wsm odpłacę". 
Stary M. zeznał, toż samo co słyszał 

z ust córki. 
Prokurv.torw swej mowie oskarżającej 

zaznaczył, iż oskarżony wraz z kobietą wie-
d , ' 
ząc o tem, IŻ sama Daniela M. znajdowała 

się w sklepie, wykorzystał tą ohwilę i skra~ 
dli obuwie. Jest on V\'inien pal ełniellia tej 
kradzieży i prosi skazlló go na 6 tygodni 
więz·enia. . 

Sąd po naradzie skazał Wilamowskiego 
na 3 miesiące więzjrn'a, zalic;{ając czas od
siadywania na ś1edzt W i.'" t. j. 4 Lygodnie.· 

Okoniokll"ClI dzIwo. 
W drugiej sprawie stawali 33 letni 

Stefan Zdniarskf i 39 letni Jan Kl'ysias o. 
skarżeni o kradzież 8 koni. Do s'prawy za~ 
wezwano 11 swiadkó,v. 

W sądzieZd.ziarski -zeznał, iż udał aię 
on do Rugów liG zakup wiśni. Na drodZE za
trzymał go polioja,nt, zapytując o paszport. 
Ponieważ nie pusiadał f.Iillzportu, przeto zo~ 
stał zaaresztowlIny i pode.jrzany () kradzież 
koni. 

Krysiak oznajmił, iź handlarze koni 
przyprowadzHi do niego konie, by je przez 
nllc przetrzymał. N!I.~lijutrz przytlzla policja 
i oznajmiła, iż konie te pochild;ą z kradzie
ży. On o t~m jerlu dd:e nie wiedział. 

Jeden z li jw .~n!ejszJch w tej spra
wie świad"ów, ni\1juh:" S,czYli;i",lski zeznał, iż . 
oSkarż:HlY Zd Zill rski przy prowadzi! da niego 
~on:a : ozn!\jmił mu, iż kuń jest zmęczuny 
l prOSI przeto, by mu pozwolił p9zostawić 
b~L . 

"\V swej mowie prokurator Dr. De'
vrent zunaczył, iż Krysiak llczkolwiek nie 
pupełnił kradzieży jednak winien jest, jako 
passer,Zdziarski zaś zdaniem prokuratora 
popel~ił, had",ieź, gdy ż SZ(lZ~ gielski kategoo 
rycznIe zeznaj e w ~ą,.jZ!(C, iż on właśnie przy
prowadził mu konia. PrOkurator przeto żąda 
kary dla obyd\\ óch p" 21tlta więzienia. S,~d 
skazał Zdsiarskiego na 10 mieSięcy fi, Kry
siaka na () mieaięćy więzIen:", zaliozająo mu 
czas fldl!iadywauia na śh,dztwie t. j. Broi". 
siące. ' . 

G kradzież pasów z mołoróW1l .. 
Następn; e od powia dał 24 letaI Sttfil./i 

Jarosiński oskarżony oto, iź w d. 4 sierpnia 
z fhbl yh.l Sslomons PruszyńskiEg.J, mietsiczą, 
cej się przy ul. S~t'dn:l'j 79, skradł pasy 
z illDtorow wartoścI leOO mrk. i takowe 
s!,rzedał 31 letniemu Murtlce Kapeluszniko. 
wi. 73 letniemu Abramowi l,kowi Sz;tajno
wi i ŹOUI() ostatniego 38 letniej Racbeli. Na 
s!1dzie Jarosiński przyznał się do inkrymi
nówanego n, u czynu, za~nliczaląo. iż popeł-
n:ł kradzież z biedy. . 

PllssersYł i/iwalafąc winę jeden na dru-

giego, nie rrzyznali się do winy. Pr()kura~ 
tur żądał cIa Jaror,ińskiego karę 10 miesię
oy więzienia, dla paserów zaś po 6 mie
sięcy. 

Ob'·ońca małżonków Szteiu, Dr. Krooh
man dJwodził, iż wina Racheli Sztejn w tej 
sprawie jest niedowiedzioną, dla męza jej 
ZliŚ prosi o zmniejszenie kary mająo na wzglę
dzie łagodzące okoliczności. 

Są,d wydał wyrok, na mooy którego 
Jarosiński sk8z~ny został na 8 miesięcy wię
zienia, zaUezając mu 3 miesiące. odsiadywa
nych na śledztwie, IcekSztejn i Kapelus~nik 
po 6 miesięllY więzienia każdy, zaś Rachela 
Sziejn dla braku dowodów została od w&zel
kiej odpowiedzialności zwolnioną. 

.. I) napady zbrojne" 
W czwartaj sprawie 28 letni robotulk 

Stanisław Ł!łwniozak był Oskllfżony O to, iz 
w Styf.'zniu 1914. rokn dokouał 4 naplJ,dów, a 
mianowicie: a) pewnego wieczofl', spotkaw-' 
szy w tram waju konduktora niejakiego Ry· 
pah:kiego, niedaleko Helenuwll, zagroził mu 
r",wo} werem zraLował mu portfel z 9 rubla· 
mi; b) pewnej soblltv wpadł on do mies7.ka~ 

nia handł 'nll Izrael,-t M'\lis8 i g-roźąc rewol
werem zaiądał wyda!lii"t mu 500 rb. Malis 
wręczył mu całą posiarlaną gotówkę w sn
mie 20 rb. poozem L. się ulotllił, przy ozem 
w sieni dla postrarhu dał strzał w ~owie
trze. c} Pewnego dnia tenże Ł. wszedł do 
nądcy domu p. n, 55 przy ul. Andrzeja Ale· 
ksandra WitkoWl'skiego i oznajmił ostatniBmu, 
iż ma :<lamiar wynająć pokój. Nagle Ł. wy-

-jął rewłllwer i mierząc· do W. z83ądał wy· 
dauia mu 200 . rb. Zona W. wręczyła napa
stnikowi lialedwie 7 rb., poczem Ł. opuścił' 

. m;e3zkanie. Witkowski wszczął alarm, lecz 
nllp'łstnikQwi udało Rię umknąć bezkarnie i 
d) w styczuiu 191 ł T. oskarźony wszedł do 
kantoru składu w~gli -w Chnjn"ch niejakiego 
Ptltllera i zażą.dał pieni(;ldgy. Syn P. dał do 
napastnika strzał lecz nieszkodHwie, N~pa
stoik zbiegł. lecz został ujętym. 

Oskarżony do winy się przyznał i o
znajmił,'iż do napadu na konduktora w tram
waju namówił go niejaki Masierek, który był 
da\\'niej konduktorem na tramwajach i że 
Masierekdał mu rewolwer. Żałuje swych 
czynów i obiecuje poprawę. 

Swiadkowie Rypalal.;, Malis i Witkow
ski dawali swe zeznauia zgsdzajj\ce się W zu
pełnośoi z aktem oskarżenia.' 

Prokurator w swej mowie zaznaczył, 
iż napady powyźsze miały miejsce jeszcze 
gdy rt;sjar.ie byli w łlOdzi przeto kara dla 
oskarżonego nie powinna być t--\k srogą i 
.ż'1da dla oskarżonego tylko 3 lata i 6 
miesięcy. 

Obrońca oskarżonego D-r. Krochman 
prosił dla oskarżonego o wyrok łagodzący z 
powodu tt'g l, iż tskarżony dokonał napa
dów z na!U<Jwy M sierka. 

Sąd skazał Ławniczaka na 5 lat wię
zieni'l zaliczając mu 1 1/ 2 roklI odsiadywa
nia na śledztwIe. 

Teatr "Scah,u. 
Cegielniana 16. 

Wobec srodze surowo zapowiadającej 
Mię zimy dyr. Szarkowski zawarł umowę 
z właścicielami teatru "Scala", posiadające
go najlepsze w Łodzi warunki ~ciep]arnh
neR i tam liic swoim zawsze mila widzianym 
zespołem rozpoczyna prsedstawienia w nad
chodzącą niedzielę. 

W dniu tym będzie wznowioną ś·,uiet
ny wf,da,dl .. IVarezawiacy w Ameryce". 
Początek przedstawienia wyznaczono na g. 
J ID. 15. 

W poniedziałek o godz. 'l \'Jieezorem 
w tymże teatrze zosta»ie powtórzvny "Ko
ściuz"Q pod RacławicamjOl.A propos tego 
przedstawienia ll!~dliliellić sj~ godzi, że ło
dzianie, którty wykolHlll1e tej sztuki o!!lądali 
w WarazawiA, c;;ynią p.;równania nader po
chlebne dla zespołu dyr. Szarkows~:iego. 

"Dyktator"'. 
VI Kurjerte Łódzkim l!kazała się duo 

20, b., ID: wzmlUnka ~ T, [~tm Polskieg \, w 
kloreJ t2l!tr ten zrzeka się WyStlH\ lenia 
drailll>tu Zuławskiego, pod tyto "Dyktattlr~ 

dla tego, że sztuka ta miała jnkoby paśc 
w Warszawie. 

Otóż zaznaczamy ze swej strony, że 
"Dyktatora" dotychczas nie wystawiano w 
Warszawie, nie mógł więc tam dramat 
ten paść. 

Arł.lydzieło, niedawno zmarłego poetYf 
UZDane zosŁało przez najperWażniejsze or~ 
gaDy prasy warszaw:skiej za jedno z naj
tęższych utworów Zuławskiego i często· 
krotnie zalecane było przez prall~ t~ dt 
wystawi~nia. 

Dowiadujemy się że łodzianie będą 
mieli jednak spo8obllOŚĆ ujrzeć w l1:ijbliż. 
szym czasie na scenie "Dyktatora". kM· 
l'ego wystawieniem w Łodzi zajął si~ dy .. 
rektor Al. Szarkowski. 

Telegramy. 
Wielka Kwatera Główna. 

27 października..-Urzęd~wo. 

Z widowni wschodniej. 
Grupa wojsk generała mal'< 

szałka polnego Hindenburga: 
Na południe od linji AbeH

Dźwińsk wojska nasze w okolicJ 
Tymszan wdarły się do pozycji ro· 
syjskiej na przestrzeni 2 kUm. i wzię
ły do niewoli 6 oficerów, 450 sze, 
regowców oraz zdobyły Ikarabil 
maszynowy i dwa przyrządy do mio 
. tania min. Pozycję zdobytą utrzy' 
rnaliśmy mimo kiJku ataków rosyj 
skich, jedynie cmentarz wSzasza· 
lach (1 kllm. na ·pólnocny wschĆf 
od Garbonówki) opróżniliśmy 
nocy. 

Grupa WOjsk 
polnego księcia 
skiego: 

Nic nowego. 

generała marszałla 
Leopolda bawar-

Grupa wojsk generała Linsilt. 
gena: 

Na zachód od Czartoryska atal! 
nasz doszedł do linji Komarów wy· 
żyny Kamienuchy - okolicy na po· 
łudniowy wschód od Miedwiedzia.. 

Z widowni bałkańskiej. 

Na wschód od Wizegradu zajt; 
to Dobrań. 

Armje generałów Koevesza I 

Gallwitza odrzuciły przeciwnika wszę
dzie, gdziekolwiek stawił opór. Głó, 
wne ąiły osięgły ogólną linję Valjewo. 
Morawce (nad rzeką Ljig)-Topola 
Bardziej na wschód przekroczonCJ 
rzeki Jasi"'nicę, Racę i po obu stro
nach miasta Swilajnaca Resavę. W 
dolinie rzeki Fek i zajęto Nera. 
snkę· 

Na południe od Orsowy postę, 
pujące siły zdobyły w Kladowie 12 
ciężkich dział. W Uubicevacu (nad 
Dunajem na wschód od Erza Palan· 
ka) stworzono za pośrednictwem pa
truli oficerskich bezpośredni zwią
zek :z armją generała Bojadjewa. 

Prawe skrzydł9 tej armji postę
puje za przeciwnikiem z Negotina v-i 
kierunku północno-zachodnim i po
łudniowo-zaehodnim. O pO'3iadani~ 
Kniazevaca walczy się nadal. 

Z widowni zachodniej. 
Nad drogą Ulle-Arras rozwi· 

nęła się po wysadzeniu w powietrze 
podkopu przez francuzów nieznacz4 
nąufarczką, która miała korzystnJ 
dla nas przebieg. Na północny 
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wschód od Massiges wtargnęli fran
cuzi w walce na· granaty ręczne w 
jednem wązkiem miejscu do naszych 
przędnich roVliów, zostali jednakże 
nOi:ą znowu wypędzeni. 

W walce napowietrznej porucz
nik Immelmann zeshzdH pIąty sa
molot nieprzyjaciel ski, francuski dwu
płatowiec z oficarami angielski
mi, którzy ~ostaH ujęci. D\va dal
sze latawce nieprzyjadelskie ;;:ostały 
strącone poza linjami nieprzyjaciel
skisilli, jeden z nich został przez 
artylerję miszą zupełnie zburzony, 
drugi leży na północ od Souchez. 

Naczelne Dowództwo Wojsko'We 

Urzędowy k.omunikat 
au&t~jac~i" 

WIEDEŃ, 27 -go października;' 

Z. widowni rosyjskiej. 
Mimo gwałtownej obrony nie

przyjaciela są Rosjanie wypierani w 
dalszym ciągu Da zachodzie od Czar
toryska. 

Z widowni włoskiej. 
Natarcia. nasze na front nasz na 

Pobrzeżu nie kontynuowano wczo
raj z tak wielkiem zasfDsowaniem 1u
dzi i amunicji, Jak w poprtednich 
dniach boju. Nieprzyjaciel zwlekał 
z pcłinięciem do boju zatrzymanych 
sił; wiele usiłow?ń natarć na stano
wiaka na granicy nie wykro:;zyło po-
za począ1kowy rozmach. . 

Jak zawsze odparto powtórne 
natarcia na przyczółek IDDstOik j To1-
meinu. 

Czę~ć Plawy podlegała od eza.;. 
su do czasu gęstemu ogniowi. Od
parto natarcie na Globne. Pod PIa
wą nie zdołała piechota nieprzyja
cielska posunąć się naprzód. 

W południowej części; podlegaa 

jącego ciągle jeszcze ciężkiemu o
gniowi gorycyjskiego przyczółkame---
sŁowego, wtargnął popołudniu nacie
rający tutaj nieprzyjaciel do małego 
okopu, który atoli stracił znów w 
nocy. 

Znacznie zmniejszył się ogień 
działowy na płaskowzgórze Doberdo. 

Na froncie Dolomitów trwa za· 
c.zepna działalność Włoch6w. 

Rozbiły 
przeci ..... nika 
łęcz Sief. 

si~ natarcia dużych sił 
na Col di Lana i prze-

Szpital nasz w R')ver~to, ostrze· 
Iiwano granatami Brisi'!.oza. 

Z widowni południowo-wschodniej. 
Na wschod7.ie od Wizegradu, 

wydarły wojska nasze nieprzyjacie
lowi wyżyny p~ obu stro~1ach gra
nicznej wsi Dobruni. 

Armja generała piechoty Koe
v·.'ssa, wyparh przec;wn~ka w góry 
lU rółr8cy od Gm Mi1anLvac. Siły 
austro-węgierskie, wyrzuc:iły go ha
gnetern ze stanowisk na wyżynach 
pod Topolą. 

Armja niemiecka operująca po 
obu stronach MOi'8WY, zdobyła wy
żyny na południu od Racy i prze 
naprzód w górę Mławy. 

Grupa w Orsowie wkroczyła do 
Brza Palanka. \V Kłodowym zdo
byto dwanaście ciężkich dział serb
skich i duże za~asy amunicji, iy" 
wności iodzieżv. 

O:1działy sił bułgarskich wakząa 
cych na zachodzie od Nogatina po
łączyły sę z austrjacko-węgierskimi i 
niemieckimi wojsbm i . 

_Wysłane na Knjazevac s\ły ł uł
garskie wałczyły -wczoraj we w5cho-
dniej crr,~ści miasta tego, . 

Zastęvca szefa sztabu generalnego 
H o e f e r, marszałek ·polny poruczn lk 

Sprawozdanie rosyj§k~e~o 
sz'taball generi'dns§o .. 
PETERSBURG, 26 październ, Spra~ 

wozdanie urzędowe z dnia 25 paździer~ 
nika: 

Pod Rygą walki trwają. Na potu~ 
dniu od jeziora Bogiii.sl",iego Niemcy 
bezskutecznie podjęii ofenzywę. Pod 
Olai waH~a działó\va. Na lewym brzegu 
Dźwiny Niemcy świeżo kilkakrotnie a
takowali na polminię od toru kolejowe~ 
go do IUukszty. Waiczono zawzięcie. 
Odparliśmy pięć gwałtownych ataków 
niemieckich. Podczas szóstego ataku 
oddziały niemieckie wtargnęły do na~ 
szych fortyfikacji. Wojska nasze wal~ 
czyly mężnie i z zimną krwią; wielka 
część Niemców została wybita, reszta 
wzięta do niewoli. Siósty atak niemiec
ki został również' odparty dzięki si1ne~ 
mu równoczesnemu użyciu artylerji i 
piechoty. 

W okolicy Friedrichątadt toczą się 
mniejsze utarczki pod Dźwiną. Na le~ 

@3~~mdat!:r;;er ~M*:rx ~:m2tt.~ Kt·W~ 

~ ł~kl. Zakład naUkO. flJV teński I 
MafrAji SZCZ,YGLIIiSKIEJ 

• Nawrot N242. . 
.~ Zapisy kandydatek przyjmowane są w dalszym ciągu codziennie w godzinach od 9 rano do 3 pop. m 
~ Dla niezamożnych wpis zniżony. . ~ 

~'M".rR ~:m~J~lU~M.r:Br ~.m~ 

I 0010 ~DrIe~ai 
materjałów, z tutejszej renomowanej fabryki, 
na palta damskie i m z~ie, po ce:'ąch 

t''<lJibryczr.yc'h. 
Piotrko\'lSka NQ 182 m. 14 prawa oficyna 2 
piętiO I wejście. Sprzedaż trwać będzie od 
dnia 3J-go b. m. do dn. 7 Listopada r. b. 

włącznie. 

BIBro pOrad DraWDY[~ 
załatwia prośby (podania), skargi 
do wszelkich władz i tłomaczenia 

Ał~ł{stmdra von Gersdorffa, 
zatwierdzony przez władze 

KO~:SULIEł4T· PRAWNY' 
ul. Piotrkowska 84. 

1~!\iA, z średnim wykształceniem 
obeznana z czynnością sklepową, zna
jąc? języld polski i niemiecki poszu
kUJe posady na skromnych warunkach. 
~fert:r po d K- N. w Ad. "G. Ł. " gdzie 
rownież można zasiągnąć bIiż. inform. 

Im~~ 

Pasta do włosów, wzmacnia je i 

chroni od powtórzenia się lupieEu. 
~aleca się do codziennego użytku. 

Ża.dać w składach aptecznych, per

fumerjach i z!1kledach fryzjerskich. 

wym brzegu Dźwiny, na pót~ocny ~a· 
chód od Jakobsfadtu i w okOlICV lesIs· 
tej. na zachód od Livenhof, równjeż 
tylko sfarda drobniejszych oddziałów. 
Pod Dźwir!skiem, w olwk:y mukszti to
cza sie zadete walki z Niemcami, M6-

.... .. ~ 1 

rzy bezustannie posuwali się na;~rzoa. 

przyjaciel wykonał. kilka .g:vaUown~ch 
ataków pod wsiamI Kukh.l l!0marC-"H, 
na zachód od Czartoryska (16110 klm.) 
W jednym miejscu po\".'1odlo sję ~ie: 
przyjL:c:ielowi odeprzeć nE.S; lec.z dZIękI 
n"f",rhm:"srowem'- snrowadzemu rezerw 

l ~~i~l~ni;"z~stal~ pr;y;;c:rScona. ~(i~c~as 
konfrafal:u ujeliśmy licznych )encow, 
których dotad ilaHczono do tysiąca. Da
lej na południe nad Ikwą i pod. No:,'ym 
A!eksińcem nie ma walki. Wecliug 0ew~ 

Próby nieprzyjacielskie posunięcia ~ię 
na wschód od WSI Paszylina w OKolIcy 
na uotudde od Iitukszt'ir odpar!i§my 0-. , .1 

gniem na3zym. . 
Nd droga Nowo-AielisElndrm,'l,isk-

D . .1" .. ,~ .... 1 • ;. lr .. ~n;~ -d 
J. źWlnS~i ~;;ail~a aZ!a'lO\Va na pC~\.h . .lL.;I..-; 0 

''''7;ara Mf>ddurn. Qwa1tm.vne \,vaH;i ar
t;l~l'ViSki; toczą się ró\vnież na froncie 
jezior demeisl-dego i c1rSI §wiackiego. Na 
froncie je~lor Dl'yśwlaty - Bogińskie, 
Miardzioł-Narocz i Wiśniewaki w WIelu 

h ~, •• 
punktach. sta"!"cla .w~Z SZ·:ZegC:~"'~~eJS'Zego 
wvniku po obu stronach. Osobno wy-- . l 'k .. . <;;'1ol 
mienić na eży tył o ZajęCIe WSI vnue· 
gile (?), na zachód od jeziora Bogiń
sh:iego (10 kIm. oa czubka paludn'!owe
go) i Potuszki, na zachód od Kosian, 
przez nasze woj5~'2a. 

Pod" wsią Smorgonie rozp"os<:ono 
z łatwością słaLv oddzIał nier:rz:,'jacieI~ 
ski. Na terenie 'lesisfvm, na polu0nie 
od Erewa i na fronde w olwlicy Lubcza, 
n 3d górnym Niemnem aż do Krasina, na 
póJnocny wschód od Baranowicz (13 klm.) 
p3Euje spokój. Artylerja nasza ostrze
Ji:-)nla ze skutkiem kolumnę nie;-;rzyja
. i 's~~ą, posuwającą się przez wieś Ru~ 
i :1 (8 k:m. na południowy wschód od 

\.;1,,,_ .n r:~ ) 
L>_,~dn~\l\iłLZ • 

Wallw nad kana~em Ogińskiego w 
o:>;oHcy \.Vólkl, na południe od jeziora 
WygoT.owskiego, trwa. Nicprżyjaciel wy~ 
honał ;dE;a b:::zowocnych lwntrataków, 
celem odzyskania utraconych stanowisk. 
N5. lewym brzegu Styru, na południe od 

. jezlora nODsUego, kilka mniejszych u~ 
tarczek. W walce przy Bagnie Koziem, 
w pobliżu jeziora Białe, nieprzyjaciel wy~ 
uarł nieco nasze oddziahl. 
. Na pó!noc od Rf'fc:tówki usiłował 
nieprzyjaciel posunąć O':.~ na lewym brze
gu Styru, zosial jec\nakźe odparty. Nie-

h 1 h' .. I d . lU ·V"11 !Wc .::;;;:nyc meprzYJac!e po t "ow _ . 
A;ehsif~cem poniósk ciężkie straty. Na 
iewym brzegu Dniestru, przy ujś:;:iu 
Strypy, walka dzi=ttowa. Na wschód od 
Cz.::rn;owi:!c panuje spokój. 

KOll'iullnikat buł!iia~ski. 
SOF JA. 25 października. Urzędo· 

we sp;'awozdanie z dnia 24 bież. mies. 
opiewa: 

]'.;iisze wojska zdobyty N.;;gotin i 
przysŁań nJddur,;ajs~,ą Prahowo. Do
tychczas wlC\.d~my lup przedstawia się 
następująco: 

fvlagazyn prowrantowy, 20 wagonów 
z materjalem wojennym, wziętych do 
niewoli '1 oficer i 270 sZeregowców. Na 
polu bitwy naliczono 300 zwłok serb
skich. 

Księcia Cyryla i komendanta armji 
przyjmowano w SkopHu bardzo uroczyś~ 
de. Miasto ozdobiono naszymi fIajami 
i kobiercami. Cała ludność brała udział 
w przyjęciu i płakała z radosnego wzru· 
szenia; zapał był nieopisan: 

Z dniem l-go LISTO P AD A rozpoczynam 

Wykłady zoologji 
Z uwzględnieniem w· szerszym zakresIe \ 

biologji, fizjologji i analomji. . 
B. fv1ALlNIAKÓWNA Kand. n. przyr. I 

Zapisy przyjmuję codziennie od 3-ej do 
4 i pół Piotrkowska 118, II piętro front. 

E k ;['j@'§§ 

Jenn 'mhtri kuwierki· W tUli 
Piotr Łuszczyńsk-i 

boleea S z a n o 'W n e j kijenteli swoją 
pierwszorzędną prac.ewn;ę 

89 PIOTRKOWSKA 89. 

• 
I 

naj korzystniej kupować w składzie win przy 
ul. ~zgowskiej .Ni! 13. 

"A A " 
eukalyptusowo-mentolowe 

pastylki, niezastąpione przy 
~r=·'szłu ii. chl"ll'pce. 

Do,t lĆ można w apt"kaCll i 
większych składach apteczno 

l!IA LA Iii , poleca apteka W. DanieleckieO'o 
"~H Piotikowska 127. <> , 

A, A' A" A' A' Ok3:::j ,;;;! Meble sprze-
,. • • • • . daJe wobec zastoju 
magazyn mebli Władysława lRomiG~Ow
s!!diego Piotrkowska USD I. piętro front. 
Ogrom.ny :vybór solidnych mebli od r;ajtanszych, 
do n!l.Jdrozszych Cafe urządzenia stołQwvch 
salonów, sypialek urządzenia kuchenne. M~'b!e 
gięte, wanny z piecami, i zwvkłe lodowni", klo
zety. Łóżka żelazne, wózki u d::ieciece kotvski. 
Przyjmuje wszelkie obstalunki stolar,kiej i tot. 
pice~~k.ieł rob?t;v .. Z~mienia stare meble i kupuje. 
~V l'.le.a.zlelę l .sWl~;,a ma~azyn ·:>twal'ty od l-ei 
0.0 6-eJ p. p. P'2t ... ~c'Ws~a G~g ~. pię'l;;~ólO~ 

Aku.szerka p r;.:yj li: uj e chore, u~:iela. porad, 
bIednym ustęps"wo. Dysk!'ecJa. PlOtrkow-

ska 1& 223-25. 463 

Biuro Próśb PisarsCd:go, And;zeja Nr. 7 

Becz~i do kiszenia kapusiy dębowe jako 
tei !li drzewa białego s~ do sprzedania li J. 

WoIfa ul. Wspólna. 5 Bałuty. . 

DuŻY pokój frontowy do wynajęcia. Andrzeja 26 
m.4. 

Do sprzedania. maszyllll do szycia. Widzew-
ska 100. WiadomośĆ u stróżClo. 1043 

Kartofl~ wyborowy gatunek, tanio. Mikołi1.jew • 
ska 20 sklep, 

Kupię aksamitne lub pluszowe palto mufkę i 
kołnIerz Wólczańska 2'22 sklep. 1034 

Kupię pianino używane uf. M. K. 150 w Adm. 
G. Ł. 1037 

Na biuro :ze sk.tadem umeblowanego loka
lu 2--3 pokoje na parterze w śródmieściu 

poszukuję· Oferty sub. "Biuro" W Adm. Gaz. 
1038 

OchE"Oniall"ka skromnych wymagań ze świa
dectwami potrzebna na wieś. Oferty w Adm. 

Gazety pod "<lcnrona". 

potrzeba na. wyjazd z"granic~ koi:niniarskich 
czeladników Wiadomość Bened-vkta 26. 

pani~nk~ znająca tJ'Ochę szycie bIelizny poszu. 
kUJe Jakiegokolwiek zajęcia za skromnem 

wyn3grudzeniem. Oferty w Adm. G. Ł. p">d A. T. 

potrzebna. dziewczyna od 15-i7 lat do pomocy 
W' Ę,2;Qpod2l..stwle. Piohkow"ka ::09 pralnia. 

SiiH"z;a~"t'"< ~~nio grau.:ofon Koncertowy 30 
f łyt l kostJum czarny sukienny. Tamli;e oso

ba scarsza, znająca się dobrze na gotowaniu po· 
~zuku.ie zo.jęcia du kuchni. Wiadomość Dzielna. 
oOa u stróża. 
SU?jekt brall~Y. btaw:J;,tz:ej, dekorator, ekspedY

Jentz 7 lP0ł. le"nl~ praktyk,\, poszukuje 
po~ady od zaraz. Wymaganie skromne. Oferty 
pod. E. B. w Adm. G. Ł. 
W.YJeEdZ<ljąe sprzedam meble Nawrot tlI m. fi. 

Z<ęiliy sztnczne kupuj~ Dzielna 25 m. 22. =-
9135 

Helena Urbańska z~ubita kartę od paszportu., 
w:fil:aną z ~abrykl Teodora Szteigerta przy-

ul. MIl.lolloweJ. 104') 
.jun Foltyńsid zgubi!: kart~ od paszpo tu wy-

d>tI~ą z ["bryki Leonarda. 103;) 
Józe.fowi 'L,a.ruoJskiemu skradziono paszport me
~ mIeek! wydany w mngistracie m. Zgierz. 
M:Uj.anna., Duttiewicz zgubiła. paszport niemiec. 
• kl wyattny przy ul. Przędzelnianej 64. 

Wlarj.anna K',CZIll2.ro;;" zgubUa. paszport niemiec-
..: kt wydany przy ul. Pańskiej 3. 1031 
f;Jliarja Ga!icl~a.. zgubiŁa paszport, wydany na. 
L'~ u1. Pr.nskIe.1 3. 10M3 
Ro~an .l:iirE;--:- zgubił paszport niemiecki, wyda-

ny na. d. Radwańskiej 18. 104'1 

~~~~:c~ti=a~kt~·Q=r='i=w=Y~d7a=w=e=a=J~a==D~S=p=C=d==e=k===(m=.=~==Pr==ze=i=a%=d=B=~=.======================================;N~a~~~.:::'ta~~.~.~~~,,~~~~===~~======================= 
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ROK IV. 

Polska w liczbach. 
Wydana staraniem i nakładem pol

skiego Towarzystwa statystyczmgo w Kra
kowie. pod redakcją prof. dr. A. Krzyża
nowskiego i doc. dr. Kumanieckiego, .Sta
tystyka Polski" ,daje po raz -pierwszy, w 
oprącowaniu llaukowem, obraz porównaw
czy całej Polski w liczbach. Dotychczas 
mieliśmy tylko statystyki poszczególne: 
Królestwa, Galicji, Poznańskiego, Slązka. 
i t. d. Nie było obrazu całości. ~Nie było 
więc możności dókonania bilausu ogól
nego, porównywania. i wyciągania wnio
sków socjologicznych. O})ecnie wymie
nioną wyżej praca jest pierwszym i odrazu 
dużym krokiem ku zaspokojeniu ważnej 
ootrzeby. 

Pozostawiając ocenę fachową dzieła 
specjalistom i czasopismom naukowym, 
warto sięgnąć do niego po kilka naj
ważniejszych i najbardziej interesujłicych 
danych statystycznych, oświetlających za~ 
gadnienie primo: lńdności. secundo: sto
sunków gospodarczych i społecznych na 
ziemIach polskich. Trzeba tu jeszcze za
znaczyć, że interesuje nas nietylko Polska 
etnograficzna., ale również ·wszystkie wo
góle dzielnice dawnej .Rzeczypospolitej 
wraz ze SzJfizkiem i Prusami Książ~cemi, 
gdzie albo ludność polska jest znaczna, 
albo nasz t. zw. stan posiadania ekono
micżnego i społecznego przed8tawia się 
stosunkowo wybitnie. . 

Przestrzeń tego obszaru, objętego na
szem badaniem statystyeznem. jest nastę
pująca: Powierzchnia Królestwa Polskiego 
wynosi 123,326 kU. kw., Galicji 78,497, 
Szlązka cieszyńskiego 2,222, W. Ks. Po
znańskiego 28,989, Prus Królewsk. 25,553, 
Prus Książęcych 38,724. rejencji opolskiej 
(t. zw. Szlązk górny) 13,230. Następnie 
powierzcbnia Litwy i Białorusi wynosi 
304,356 kil. kw., Rusi zaś 165,000 kil. kw. 

Wynika 2i tego, że pod panowaniem 
rosyjskiem jest 2i tych ziem 592,682 kil. 
kw., pod panowaniem pruskiem 106,496 i 
i pod panowaniem austrjactdem 80,719. 

Co si~ tyczy ludności, zamieszkałej 
.na tych o-bi3zaracb, to przedstawi się ona 
lak. w Królestwie Polskiem mieszka 
·12,476,000 ludzi, w Galicji 8,025,675, na 
Szlą:fku cieszyńskim 434,821, w Po
znańskiem 2~099,831, W' Prusach Królew
skich 1,703,474, w Prusach Ksi-ążęcych 
2,064,175, w rejencji opolskiej 2,207,981. 
Naatępnie na Litwie i Białorusi mieszka 
w sześciu gubernjach 12,709,200 ludzi, na 
Rusi zaś W trzech gubernjach 12.336,600 
ludzi. 

Według przynaleźności pal'istwowej 
wypadnie, źe na obszarach, nas interesu~ 
:jących, mieszka w państwie rosyjskiem 
37,521,800 ludzi, w pańiltwie austrjackiem 
8,460,496 i w państwie prusIdem 8,075.461. 

Ogółem przestrzeń ziem, nalezących 
ściślej lub luźrdej do dawnej Polski, obej
muje 779,897 kil. kw., a miest;ka na niej 
obecnie 54,057,757 ludzj. 

W związku bezDośrednim z oblicz8nia-

LIST WITTEGO 
do Mikołaja BI-go .. 

"Germania a, jak donosi "Deutsche 
Warschauer ZeHung", otrzymała od SWfgO 

korespondenta z Bukaresztu nąstępujące 
szczegóły o rosyjskich kołach rządowych 
i dworskich: 

Wvższy urzędnik w Petersburgu 
opowiadał mi, że wU:'3t • P?te~, kied~. ~ię 
'dowiedziano u nagłe] smlercl hr. WhtegQ 
no, początku roku bieżącego, dwaj wyżsi 
oflc'erawie z głównej kwatery wielkiego 
:księcia M:kołaja lVIikołajewicza przyjechali 
do ~N:lna, z~brali wszyst.kie papiery, które 
były w lokalu, zaj-ętym przez zma~łego i 
z niemi wyjechali. Krewnym Wlttego, 
,niesłychanie oburzonym t:::m postęp?wa
;uiem, potviedziano, że powstało podeJl:~f~ 
. nie, jakoty zmarry był na uijługac~ 1119= 

przyjaciół Rosji. Pa.piery będą prz~Jrza~e 
natychmią,st, i o ile nie będzie w mch nIC 

podejrzanego, zostanlł zwrócone spadko
biercum Wittego. 

Po czterech tygodniach spadkobier.cy 
lii'tot!lie otrzymali większość tych paple~ 
rów. 

Wśród tych, które jednak zaareszto
~ał Mikołaj Mikołajewicz, byZ mi~dzy in· 
nami list Wittego do Mikołaja II-go. 

Jak wiadomo Witte na krótko przed 
:śmiercią kilkakrotnie starał silil o audjencję 
lU oesarlla, aby pokazać mu straszne nie
ibezpieczeństwD, grożące Rosji i pozyskać 
go do zawarcia szybkiego pokoju z Niem· 
cami. 

Dodatek do "Gazety Łódzkiej" 
CZWARTEK 28 PAZDZIERNIKA 1915 ROKU. fil! 285 

mi powierzohni i ludności b'i)dzie pytani.': 
jaka jest gęstość zllluduieuia w pOBzczegól~ 
nych dzielnicach? Odpowied3 bl;jdzie taka: 
uajgęstsZ!} ludność ma Szlązk cieszyński, bo 
196 -na kil. kw., p·oŁem idzie Szlązk górny 
z liulbą 167, G!\li~ja z liczb/} 102 i zaraz 
na!:ltępnie Królestwo z liczbą 101. Znacznie 
już rzadsze jest zaludnienie ziem pod pano
Waniem prllskiem, próo~ Szlązka. W. Ks. 
Poznańskie liczy 72 tllieezkań(lów na kil. li.\v., 
Prusy Królewskie 67, Prusy Książęce zale
d wie 53. Wc:lle gęsto jest zaludniona Ruś, 
bo liczy 75 mies"kańców na kil. kw., nato· 
!::liast na Litwie i Binłorusi jest ich zale
dwie 42. 

Mimochodem tylko za3naczymy. ze 19 
liezby są bardzo ważne z punktu widzenia 
gospodarczego, bo rzu(J~ją światło na Jwll\
zek zaludnienia ze stanem ekonomji krajo
wej. Ale O tem niech już czytelnik zechce 
pomyśleó samodzielnie. 

Teraz wartoby porównać rozwój zalu
dnienia vi ciągu praV"ie stu lat, to jest po
czynając od lat 1816-1820. Niestety, na 
to miejsca nie mamy;. podamy więc jedynie 
liczby krańcowe. 

\V roku 1816 Królestwo Pol;:kie 1'ozy. 
ło mieszkańców 2,717,000, Poznnllslde 820 
t.vsięcy, Prusy Kr-óltlwskie 571,000, Prn~y 
Książęce 886 tysięcy, fE'jencja opolska 525 
tysięcy; Galicja (w roku 1817) li ezył!i 
3,717,000 mi€8zkańców, Litwa i Bil}łoruś 
5,087,000, Ruś zaś zaledwie 3,577,000. 

Jeżeli teraz liczby te porównamy z obe
cnemi, to okaże się, że w ciijgu stu Jat Iu
dno~ó Króiest ... 'a powiększy la się prawie 
pięciukrotnie, Szlązka Górnego przeszło czte
rokrotnie; gdzieindziej wzrost lud:10ści był 
już powoln:ejszy; w Galicji rowi~!.:szyła się 
ona niewiele więcej niż dwukrotui€', w Pc
znańskiem dwa i pół raza, ,7 Prusach Kró· 

.lewaldeh trzy razy, w Ks;ąz~cych t~o;lgkę 
mniej. Na Litwie i Białorusi wzrost ludno~ 
ści miał to samo tempo, co w Poznań~kiem. 
na Rusi zaś był znacznie większy, bo wyka
zuje powiększenie blisko o trzy i pół raza.. 

Jak to zjawisko w,Ygląda w stosunkach 
gospodarczych, łatwo sobie wyobrazó, gdy 
zapamiętamy, ze np. w Króles~wie km, gdzie 
żył jeden człowiei;-, obecnie musi mieszkać 
t jY9 az piędu. 

Teraz przyjrzyjmy aiępod~i!lłowi obli
czonej powyżej ludności według wyznan'a i 
języka. 

W Królestwie jest katvlil!ów 76%, pra
wosławnych 3,7%, protestantów 5,3%. żydów 
15%. W Galicji r7..~ka-tolików 46,5%, gr.-ka
tolików 42,1%, protestantów 0,46%, ży5ów· 
10.86%. W Poznań3kiem katolików 67.73%. 
protestantów 30.79%, żydów 1,26%; w Pru
sach Królewskich katolików 51,82%, prote
stantów 46.3%. żydów 0.82%, ·w Prusach Ksią
żęcych katali !;ów 14% prot2śtantów 84%, ży~ 
dów 0.63%; w rejencji opolskiej katolików 
90.58.$, protestantów 8.5%. żydów 0.83%; na 
Sz1ązku oieszyńskim katolików 75,66%, pro~ 
testantów 21.5%, żydów 2.5%. Na Litwie i 
Białorusi kp.tolików liczono 31.06% prawosła
wnych 52.9%. żydów 14,12%, nr. Rusi zaŚ ka
tolików 6~94%, prawosławnych 78%, a żydów 
12.54%. 

~ 

WIelki kSi[lżę me dopUŚCił do te) 
audjencji. Witte zatem postanowił napisać 
to wszystko, co chciał ustnie wyłożyć će-' 
sa:rzowi i wysłać do niego ten list. 

Nagła. śmierć nie pozwom", -mu na 
wysłanie listu. List WHtego do cesarza 
znaleziono w cztery miesiące po napisaniu 
go podczas rewizji u złożonego lli urzędu 
ministra wojny Suchomlinowa. 

W liście Witte wyłozył cesarzowi 
przedewEizystkiem powody, które powinny~ 
by skłonić Hosję do pokojowege porozu· 
mienia się z Niemcami. Dla uważnego 
spostrzegacza. (głosił list), który uczciwie 
myśli o przyszłości Rosji, przewaga Nie
miec jest dowiedziona. Przewaga Niemiec 
jest tak wielka, że Rosja niemą, widoków 
na wyrównanie jej w długiej wojnie. Z dru
giej strony militarny \Irok (pl'estige) Rosji 
jest jeszcze nietknięty, ponieważ powodzenia 
rosyjskie w Galicji i na Bukowinie równo
ważą zwycięstwa wojska niemieckiego • 
W danej chwili, !Jyć może, Niemcy mia· 
łyby pewne· powody d0 z:J.warcia taniego 
i szybkiego pOkoju z RosJą, aby módz po
prowadzić cał:=) swoją. potęg~ przeciwko 
swym wrogom zachodnim. Moisby Bi~ 
dało nawet zawrzeć pokój bez kontrybucji 
pieniężnej i bez znacznych ustępstw tery
torjalnych. Gdyby teras doszło do pokoju, 
stanowisko domu Romanowów nie byłoby 
zachwiane, ponieważ warunki pokoju by
łyby dla Rosji zaszczytne, bo Niemcy także 
byłyby zainteresowane ekonomicznie w za
chowaniu dawnej dynastji, żeby możliwie 
szybko i bez przeszkód wróciły normalne 
stosunki z wielkiem moc~rstwem l3'łsie« 
dniem. 

Liczby te, jak wiadomo, nie wyrażają 
jeszeze liczebności Induośai polskiej, ponie~ 
Waz na ziemiach dawnej Rzeczypospolitej 
mieSZkają katolicy niemcy. litwini j białoru
siniJ są zaś także liozni· polacy.protestanci. 
Aby więc dowiedzieć się. ilu jest nil tych 
ziemiach. polaków, należy zwróoić się do da
nych o t. zw. języku towarzyskim. Otóz one 
wykazują stosunki następujące: . 

W Galicji językiem polskiw w życiu 
domowem posługuje się 58.5% mieszkańców. 
Przypominamy, że do tej rubryki zapisała 
się przy spisie ludności znaczna większość 
żydów. Po niemiecku mówi tam tylko 1.13% 
luduości, reszta p.j rusku_ W Królestwie 
odsetek lHdzi, mówillcych po polsku wy
nosi 71.8, na Szll\sku oieazyń;;kim 54,9, 
w W. Ks. Poznańskiem 61.5, w Prusach 
Królewskich 35,5, w Prusaoh Książęcych 
13_9, w rejencji opolskiej 57.0. Na Litwie i 
Białorusi po polsku mówi 5.6% ludnośó. na 
Rnsi 3.3%. 

Na tem nie konczą się dane 8taty8tycz~ 
net dotyczące ludności. W dziele, o które m o· 
mel wia, zebrano także obfity matel'jał, ilu. 
strujący podział ludności wedłllg płci i wie
ku oraz zamieszkania w m;astach, emigra
cję polaków, ruch natur:lloy. Wszystko to 
jest niezmiernie (ouczając€', daje podshwę 
do badań i wniosków ogólfl{l~społeczu-ycb. 

Dr. Junosza. 

Z ziem polskich. 
z Warszawy. 

(1) W ubIegłą sobotę sekcja opało
Wit otrzymała 70 wagonów węgla, z któ' 
rych 20 t;ddallo szpitalom oraz innym in
stytucjom społecznym, pozostałe 50 wago
nów sprzedawano skł>ldnikom. 

Sprawa cukrowa nie zchodzi z po
rzą.dku dziennego. 

Spekulanci wyśrubowal~ ceny worka 
kryształu na 116 rubli i rafinady - 140 
rb. tak, że funt kryształu kosztował 65 k. 

Zaledwie rozniosła się wieść po mie 
ście, iż przybyły wielkie transporty cukru, 
ceny zaraz znacznie spadły. 

Pierwszy transport cukru z Brześcia· 
Kujawskiego w ilości 1550 worków 6·cio 
pudowych przywieziono Wisłą. 

Z uniwersytetu. 
Na urząd kuratora uniwersytetu war

szawskiego i politechniki, którą władze 
. niemieckie mają wkrótce otworzyć, ma być 
mianowany eksc. hrabia Hutten-Czapski, 
przydzielony jako podpułkownik do szta~ 
bu generał ~ gubernatorstwa. Nowy kurator 
jest członkiem dziedzicznym pruskiej izby 
panów, przewodniczącym pruskiej komisji 
długów państwowych i komendantem zam
ku w Poznaniu. 

z Rawy. 

(h) Naczelnik powiatu w łlasku mia
nowany został naczelnikiem powiatu w 
Rawie. 

Od 1 listopada wprowadzoną zosta~ 
nie karta chlebowa. 

. • ZorganizGwan~ centralny komitet nie
SIenIa pomocy ubOgIej ludności, 

Na czele komitetu stoj!ł ducbownt .. 
. (1) W ubiegły poniedziałek, o godz. 

9-s1'!leczorem wtargn~li bandyci do lIlie 
szkama młynarza wsi Czernowice i zra-
bowawszy kilkaset rubli, umknęli. • 

Młynarz zawiadomił o tem niebawem 
miejscowego naczelnika powiatu. 

Tomaszów. 
(1) Kasa tn'ejska skasowała opłat, 

przywozową do miasta od mąki. 
Otworzony został kolejowy ruch towa

rowy na linjach: Tomaszów, Iwangródj To
maszów - Skarżysko - Kielce i Iwangród 
Chełm - Lubliu. 

KomUnikacj<i pocztową z Łodzią jut 
przywrócono. 

W ubiegły wtorek rozpoczęto tutal 
wypiek razowego chleba z kartoflaną mą
ką; funt chleba kosztuje 10 kop. 

Stosownie do rozporządzenia, pieka
rzom wolno sprzedawać chleb dopiero po 
upływie jednej doby od jego wypieku. 

Z rozporządzenia władz włościanie. 
przybywający na targ we wtorki i piątki 
z produktami, muszą je do godziny 12-e; 
w południe sprzedawać jedynie publiczności 
od godz. a·ej do l-ej h"tndlarzom i prze
kupniom. Po godz. l~ej rynek targowy 
powinien być już zupełnie opróżniony od 
wozów. 

W ubiegł!} sobot~ wieczorem odbyły 
się w teatrze "Odeon" 2 odczyty! pp. Mi
lukowskiego iWinera. 

Pien,Bzy referował na temat: "Żydzi 
i język narodowy", a drugi na temat: .J~ 
zyk narodów w Europie i u żydów·. 

Sala był przepełniona. 
Zysk z tego wieczoru przeznaczony 

został dla szko-ły żydowskiej .. Hatchija". 
Przybyła tu spećjalna komisja foto

graficzna, w celu zdjęć dla pUBzportów i 
zaczęlfl jut w ubiegłą sobotę grupowe 
zdjęcia w dwóch punktach, na ul. Anto
niego (Antonjns-Strasse) 19 i ul. Warszaw 
skiej 17. Komisja zabawi tu 10 tlni. 

Miejscowe towarzystwo "Hazomirli 
po przerwie półtorarocznej swej działal. 
nOBci, otwiera' również bibJjotekę przy 
towarzystwie imienia zmarłego poety ży
dowskiego Pereca. 

Władze otrzymały 8 wagony faryny, 
która będzie sprzedawaną publiczności po
dług unormowanej taksy. 

M -Wszystkich zamiejscowych czytelni
ków i przyjaciół naszych zawiadamiamy, 
że na całym terenie okupowanym przez 
wojska niemieckie, moina w kaidym urzę .. 
dzie pocztowym zaprenumerować .,Gazetę 
Łódzką" wpłacając odpowiednią sumę za 
prenumeratę· 

Kwit zamówienia, załączony na od~ 
wrotnej stronie po uprzedniem wypełnieniu 
należy przedstawić w urzędzie pocztowym 
swego miejsca źamieszkania. 

~±&#hi&łJHif_t?1i* ___ 4ttMitf"t' 
W każdym rtlZHI zupełnie' h'::icZej b Dalej w lIŚCie tą interesują,~e rzeczy, 

nłożyłyby ęię stosunki, gdybyprowadzący ze dotyczące Mikołaja Mikołajewieza. Witte 
strony Niemiec rokowania pokojowe sta- radził cesarzowi, aby nie tracąc czasu, 
nęli wobec zupełnie rozbitej Rosji. Wtedy ł"Ozszedł się Z wielkim księciem, bo ten 
nie pytaliby się chyba o życzenia rosyj· jest, z jednej strony, jego rywalem, z dru. 
skie, ale poprostu dyktowaliby rozkazy giej zaś jego złą gwiazdą. W. książe za-
niemieckie, a losy domu Romanowów by- mierza, w razie pomyślnego skończenil1 
łyby im również obojętne. wojny, strącić cesarza z tronu, w razie zaś 

Dalej Witte przechodzi do stosunku przegranej, jego osoba może łatwo dać 
Rosji względem swoich so;uszników, Fran- powód do rewolucji. Sławiona energia 
cj~ i Anglii. Pragnąłby utrzymać prz.r- wielkiego księcia jest właśl!iwie brnŁalnos-
mlerze z Francją, chociaż nie ukrywa, że cią, jego stanowczość tylko zarozumiałoś. 
przyjaźń francuska dała Rosji dotychczas cią, jego tak częsta opiewany talent od-
więcej strat niż korzyści. . .Miljardy fran- wrotu tylko niezdolnością do koncentran-
cuskie zużytkowano więcej na zaspokoje- cji i oftmzywy. Jest zrasztą niepodobień. 
nie życzeń fWllcuskirh, niż na potrzeby Etwem powierzać jednemu człowiekowi ol-
rosyjskie. Obydwa państwa mają jedu:1k brzymie masy wojska rosyjs1;iego na dale-
na świecie tak ma.ło punktów stycznych, ko od siebie leżących teatrach wojny. 
że dobre stO:3unk na czas dłuższy zawsze Witte doradzał dalflj cesarzowi, że .. 
będą możliWe. by nominalnie sam objął dowództwo na-

Zupdłnie inaczej jest z Anglią. Prze- czelne, coby wzbudziło w narodzie nowe 
ciwieństwa interesów Rosji i Anglji na zaufanie. aby powierzyć p06zczeg6lne gru-
świecie są tak rozmaite i po cZ'tści tak py wojsk samodzielnym dowódcom, Ala 
zaostrzone, żc pokojowe ich załatwienie wciąż pow&arza Witte swoją radę, żeby 
jest na przyszłość rzec"'ą nie do pomyśle- starać się o szybki pokój z Niemcami. 
nla. Sojusz Rosji z Ang'ją jest czemś 11- Jakim sposobem ten list Wittego do .. 
normalnem i przeciwżyciowem, służy tyl. stał się do papierów Suchamlinowa, tego 
ko interesom angielskim. Dążeniem AIl~ jeszcze niepodobna było dotychczas stwier-
gIji jest pokonać przy pomocy I{osji wzra- dzić. Suchomlinow, wskutekzdenerwo-
stają.cą potęgę Nismiec, poezem Rosja nie wania jest złamany na duchu i niezdolny 
mogłaby ju~ stawie Anglji należyt"go OpO do udzielenia wyjaśni;>ń. Cesarz był tern 
ru. Przymierze z Anglją nale~y zerwać. Na- wBzystkiem niesłychanie oburzony i Vf 
leżałoby dą,żyć do zawarcia sojuszu z Nięill- mocnych słowacrr wyra~iłwielkiemu keię" 

. cami w celu oBil!~nięcia przt:iwagi nad ciU swoje niezadowolenie. Od tego dnia 
Anglją. datuje rozłRm pomiędllY nim i Mlkołaje~ 

Prawdziwe przeciwieństwa z Nlem~ Mikolajewiezem. co w końcu doprowadzI-
ćami istnieją tylko na wschodzie, te zaś ło do dymisji wielkiego ksiE;Cia.. 
możnaby przy obustronnej dobrej woli za-
Jagodzić 



To • 
I owo. 

Głodi'BY. 

Hm. chce mi się jeść. Lecz co robić? 
'Darmo' przecież nie dadzą. Przyszła mi 
do -%łowy świetna myśL Wydrę im kawa~ 
łe-K chleba chytroścłą, nie przemocą, 

Opiszę im mój głód ładnie, estetycz
:nie, ażeby podziałał na ich fantazję, kar
mi?ną wytworami naszych rąk i naszego 
rnozgu .. A wtenczas, kto wie, moze coś 
dadzą. E, co tam, wszystko mi jedno, aby 
tylko coś zjeść. 

Więc, jak wygląda głód? 
Giód ma wycieńczone ciało \ oczy 

bezmyśne ... 
To nie prawda, iż głód tworzy. Głód 

tylko burzy, niszczy, buntuje. Ażeby two
rzyć, trzeba być silnym ... 
. Głód, to więcej niz choroba, to hań-

ba, z którą się luyję przed bacznem 0-
,kiem społeczeństwa. 

Gdy jestem głodny, patrzę z podełba 
na wszystkich. Czytam, mówię, lecz myślę 
o 2łodzie, a raczej o niczem nie myślę .•. 

Jeść, jeść, dajcie mi jeść! 
Chociażby bułeczkę, ot taką, co leży 

IN' sklepie piekarskim. Sliczny wytwór ar
tyzmu piekarskiego! Okrągła, pulchna. 

Jaki ma smak? 
Aha, przypominam sobie: słodkawy, 

szczególniej z masłem lub z mięsem. 
- Dzień dobry panu! 
A przepraszam, nie poznałem pana. 

Tak się zamyśliłem ... 
O czem pan myślał? 

- O bułkach, chciałem wykrzyknąć . 
Lecz ten zaczął mi prawić o rozruchach· 
jakichś. Jak to dobrze, pomyślałem sobie 
że rozruchy w mym brzuchu kryje tak gru
ba skóra. Wtem drgnąłem, usłyszawszy 
miarowe i ciężkie stąpanie wojska. Na 
czele jego kroczył oddział żołnierzy, potę
żnie bijących w bębny. Wrażliwość moja, 
widocznie się spotęgowała, bo w żołądku 
zaburczało, zabębniło. A w głowie taki 
chaos, a w uszach takie dzwony. 

Zemdliło mię. 
Doznalem takiego niesmaku do wszel· 

kiego jadła, że cała nasza kultura, obraca
jąca się naokoło żołądka, zdawała mi się 
wstrętną i nikczemną zarazem. I byłem 
zły, wściekły na brzuch, wymagający tyle 
zachodu. Przecież ja tylko pozornie zali
czam się do ludzi kulturalnych, lecz fakty
cznie jestem w stanie pierwotnego czło
wieka, który poszukue żeru, kotłowało mi 
w głowie. Jestem zepchnięty na dno bez
myślnego brzucha. 

Jak tam ciemno, ślisko, brr ... 
I myśleć o nim... 30 nie myśleć, 

znaczy iść za jego popędem. T ak szczę
śliwym nie moze być człowiek, myślący o 
życiu, 'lecz ten, co żyje procesem życia? 

Co za upokorzenie! 
Ja zmuszony myśleć nie głową, lecz 

żołądkiem. O gdyby tak ściągnąć coś po 
żywnego! Ależ nie, nie, to byłoby hańbą, 
a ja muszę pozostać na mojem stanowisku, 
godnie głodzącego się człowieka. 

A prosić? tak, dadzą jałmużnę, lecz 
napiętnują mnie moralnie. 

- W żołądku znowu zagrało, to sym
fonja głodowa... Wreszcie ustała. Wn~
trzności zaległa cisza. Uczułem pustkę do-

Egzaminy wstę.pne w II gimnazjum rolskiem rnęzkiem 
• 
łnl~ VI. TI:~A OWSKIEOO 
rozpoczęły sil" dnia 23 września o godz. 9 rano. Początek lekcjI 27 września. Ucznit1wie b. I 

(Placowa .N2 13). I 
. szkół rządowych są przyjmowani bez egzaminów. Ulgi w opłacie wpisu. 
. . Dyrektor gimnazjum 
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?Zl Ana.rz.eja 10 prqJmuJe Się zamowlema na wleksze part je cebulek kwiatowych i na nawozy 
Jak: Kalmt i sole potasowe, w ładunk,ich wagonowych, bez worków. Przy zamówieniu. należność I 

z g'1ry markami. 
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Prawny doradca 
Głów>.;y 

buch~lter!akores,on~ent A. ACKERBERG 
ZIELONA 3, pierws7.orzd, ej inStytucji tutejszej 

sporządza bilanse, ekspertyzy ksiąg 
he.udlo>\ ych i t. p. Prz ,jmuje też na. 
stałe p .. owadx:enie buchalterji 
i l<ores~'HtĆeGcji w godz_ wie
CZOI'"CW;ich. Oferty sub .• 13ankbuchu 

w Administracji "G"zety Łódzkiej". 

Załatwia sumiennie i akuratnie wszel
kie prośby de> władz. wyższych, jak 

również skargi do sądów. 

Kwit do za mÓvvienia "Gazety Łódzkiej". 
U~rasza się odciąć w tern miejscu. 

"~--_·_---"--~ •• "". __ •• _ ••• _._. ___ • __ • __ M ________ • ____ ._._ •••• __ • ____ • __ • __ •• _______ • _. ___ ................. __ ......... _u __ ....... ___ .... _.:_ ........... __ .... __ _ 

Unterzeichneter a00nniert hiermit bei dem. Kaiserl. Postamt hierselbst. 

?odpisany zamawia niniejszem w tutejszym ces. urzędzie pocztowym, 
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"itel der Zeitung: I El sch. Ort: I Bezugszeit:. I 
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Viertelj. 

fial~ta HÓlkj hódź ":::::1. 
mi.:sięcznie 

Vor.- u Zuname: 
(Imię i nazwis- o) 

Preis: 
Cena: 

3.00 Mk. 

1.00 

Genaue Adresse: 
{Dokładny adres) 

_ ... __ ;-_u. _____ • _____ •• ______ ••.• ___ ....... __ ...... ___ • ______ ................... _______ ..... _ ......... __ ...... _ ........ _ ...... _.a-.... _ ................ _ .. _ .... __ ...... __ .. __ ... 

------------_._-,-_._-------
Dbenstehenden Betrag erhalten zu baben bescheinigt 
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koła, a we mnie taką próżnię, że postan9: 
wiłem za jaką bądź cenę w~pełmc 
ją, ażeby podtrzymać drżące członkI. 

Lecz jak? . 
Ot, nakarmię głód chlebem wł~snel 

fantazji. Niech mu się zdaje, ź~ tr.awl .. 
T dk mi depło, tak błogo... ZmkaJą u PlO
rył majaczenia mej chorej duszy. 

Zataczam się w przepaść. 
Ciemno, głucho naokoło ... 

ROjmaitoŚcl. 

Intruz. 

Pomnik pokoju w Chicago. 
GIFety amE!rykaIlskie oonoszą:W. Chi. 

CBgo pny wielkiej alei Midway,. łącz~ceJ d~a 
wie;kie parki ludowe w pobdll1owf'J strome 
miasta odsłonięty zostania w najbliższym 
czasie' nomnik ku upamiętnieniu stulecia po
h'in pomięózy nar(ld3~i, ~ówiąee:ni po-a~. 
gie!sku. Twórcą, pomnlka Jest Amerykan~n 
Lorado Taft, jeden z najzdoluiejszych rzez
biarzy w SŁunach ZjednoIJzonych. 

Jako pierwszą. część całości wykończył 
artysta model p. t. llFa1a czasu" z marmu
ru, przedsŁa wiający okrytą pra~ą fa!ę mor
ską, w której 'się zatrzymuje JeźdZIec. Za 
zbliżeniem się do grupy wyłaniają się z toni 
pOSl7,czpgólne głowy i postacie, w kąńcu ea!y 
pochód ludzi, wychylający się z wody, a za
lewany przez falę :Ii prawej strony. Z lewej 
strODY wychyla się młodzież, która zaczyna 
wl.lczyĆ z falą <,ZSt;U. }Ile ulega jej silnemu 
narorowi w pośrodku, postacie zaś inne, jak 
sbrcy i kobiety, p{lgrą,żsją się W tonL Silnie 

I L. 
A.dwokat 

Dzieniakowski I 
powrócił. I 

przyjmuje od 3-6 pop. Cegielniana Nr. 66. 

~-~ 

I 
I 

loda polka poszukUje przy in
teligentnej rcdzinie (chrześci. 
jańskiej lub izra.elickiej) po· 
koi [, II skromnie umablowanego, 
luL bez z usługą i cał:ou2iiennym 
utrzymaniem, Oferty z podaniem 

cen pod .:Biuralistka" składrić w Adm. Gaz. 

Potrzebne są 
zaraz 2 freblanki doświadczone: 

(polku-kierowniczko i ni~mktt) 
du zakładu freblowskiego. Wia iomość Cegiel

niana 47 od 4-6 p. p. 

Biedna uczenica 
uprasza zamożniejs7e koletanki o stare zimo
we palto i czapeczkę (wzrost na lat 13) gdy t 
nie ma w czem chodzić na pensję· W iado-

mość Zakątllll3 ·S6, m. 23. 

uo~ korijękartotli I 
do jedzenia. ,Oferty z poda:::liem cen z do- 'I 
stawą lub bez składać w ~'ow. Niem. 
Samopomoc. Nawrot 30. Pierwszeństwo 

z dos'iawą. 

Ważne dia dentystów! 
,.Instytui: tcch~o. d nłysiyczny" 

ZĘBY SZTUCZNE 
. z podniebieniem lub bez takowego na 
złocie, po::"ce&an~e, kauczuku oraz 
wszel~ie roboty _teehno-dentystyczne (kc
ronk" most~lI, ZąHy na s;;;:~yfeikacłł 
ireparac.e wykonywa się pod kierunkiem 
osoblstym nY1lI30mow .. nego faciuiltll1ca 

poprawnie i tamio 

~ ullca Krótka.N2 9, -.m 
Dobra okazja do nauczenia się tego fachu! 

& 

Pierwa;a::a 

{buełtjańlka letzniri + 
chorób zębów i jamy ustnej. 

tera", EwangieUcka 
kOWSkiej 144. 

2 róg Piotr-

Najlepsze ZĘBY sztuczne i plomby -
= Porada od 50 ±: od 9 r _ do 7 wiecz = 

m 

I 
l 

stoi tylko jedyny rycerz w Ibroi, uosabiajl\" 
ey ezas. 

Koszty pomnika pokryje fundnss Fer ... 
gUS9GnS, oddany do rozporzlldzen.ia Akademji 
sztuk pięknych. 

Jako równoległe dzieło zamfersa arty
sta skompollować grupę drugą, iatytnłowa
ną ft1i'a!a stworzenia. ... Cekm zamknięoia par
ku mają być obydwa jaziora, znsjdujlłca się 
w parku Jaoksona i w parku Washingtona, 
połlitZone kcnałem, na kterym rZU\!Olle b~dą 
trzy mosty symheliezne: most wiernośoi, mcet 
!!ztuki i most wiedzy. 

:z powodu bpąku nafł7 

burmistrz miasta Kothen w Poznańskiem, 
dr. Heymann, postarał się o wydzierżawie
nie kilku większych sal,' w których mie
szkańcy, nie mający nafty, mogą wspólnie, 
spędzać wieczory i pracować. 

Zbiór myśli. 
Najszczytniejszym celem~jest %osta~ 

człowiekiem. 

Wszystko jedno, jaką człowiek żyje 
myślą. Niech jeno myśli. 

Ludzie zwykle- nienawidzą nie tego. 
kto bije, lecz tego, kto z bólu krzyczy. 

Modlitwa jest autosuggestją. 

Wieczne prawo stosunków ludzkich: 
każdy chce zadać swemu przeciwnikowi 
ostatni cios. 

r. 
Ulica Południowa N"! 2 róg Piotrkowskiej 

SWhiIfs, chorob~ skórnewłosó\U 
(ltfsmetgkn leknrslm), 

weneryczne, moczopłciowe i niemocy płciowej. 
Leczenie syphilisu salvarsanem Erlich - Hata 
.606" -914 (wśródżylnie). Leczenie elektry-

elektrolizą (usuwanie szpecących 
oświetlenie kanału . (uretroskopia). 
od 8-1 r. od 4-9. Panie od 5-6 

Dr. lAH6BAR~ 
Zawadzkl1. 10. 

thOfObV skórne i weneryczne. 
Godziny 8-1 i 4-6. 

thorobv skórne i weneryczne 

Dr. SI Lewko'ATicz 
Kons~antynowska 12 

od godz. 9 - 1 i od 6 - 13 dla Pań 5 - 6 

Dr., Littauer 
Choroby skórne, weneryczne i dróg 

moczowych 
-_ lCegiełnianOll J\f2 6. -

Przyjmuje 8-10 r. 3-6 po pot 

spee. chorób uszu, nosa i gardła. 
PiołPKowska 35. 

Powrócił 

·Dr. Rosenblatt I 
Felczer z B crSB:A 
po długoletniej praklyce w szpitalach chorób 
skórnych i wenerycznych 
przyjmuje codziennie t udziela poradi 

godziny od l pp_ do 8 wiecz. 

IUelmmdrowskn Hr. 37, ł Vieul1. 
Pll kaszyński .. 

6)(i)tSeSJ·~~ae~a 

Lekarz - Dentysta al 

Regina. Elefant 
Mikołajewska .Nt 31 

przyjmuja od 10-1 i od 3-7 po pol. '~ 

®~e~ee~l 
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